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C E N A
NUMERU

20 or.

Ceny ogłoszęA:
Za 1 w iersz  m ilim etr. («•/, cm . szer.) w zw yk i. ■.» U(.r i / e  
nldch or- *"i * n adesłan em  i w  n e k ro lo g ach  g r .  tu , 
w  kronice, repertuar, dział g o sp o d a rc z y , p a sk i w tek śc ie  
o r1* 70 , pod n agłów kiem  na p ierw szej s tro n ie  zł« V - .  Za 
Jedno s ło w o  w drobnych o g ło sz e n ia c h  g r . IG, k u p ..o 
i  sn rzed a t s ło w o  g r .  12, m a try m o n ia ln e , k o re sp o n d en c je , 
pryw atne s ło w o  g r . 20,  d la  p essu k u jgcych r p racy  g r . 3. 
Z zastrzeżen iem  m iejsc 25 p r c .  Z ag ran icz . o  50 p rc . d rożej

R o z b r o j e n i e  z n o w n  n a  w t d o w m .
Był czas. kiedy hasło rozbrojenia 

budziło na świ-ecie zapał i entuzjazm. 
Pokolenie, które przeżyło grozę witeil- 
kśej wojny a przeżywało grozę jej 
skutków, tęskny i nmęuzoiny wzrok 
kierowało ku Genewie, gdzie najpierw 
przez długi szereg lat radziła. mówi­
ła pisała Komisja przygotowawcza 
konferencji rozbrojeniowej a potem 
z wi-ełką pompą, w poszumie fraze­
sów rozpoczęła swe obrady oLcjałrra 
Konferencja Rozbrojeniowa.

Zdumiewała świat genewska dyplo­
macja która do najwyższej perfekcji 
doprowadziła trudna sztukę lawirowa 
nią między najróżnorodniejszemi rafa­
mi sprzeczności i przeciwieństw, gubiąc 
jednak zarazem w plątaninie pięknych 
siów istotę zagadnienia. Ale twarde 
życie raz po raz i coraz to głośniej 
zaczęło domagać się od decydujących 
czynników nietyle pięknych słów, de 
zdecydowanych posunięć i w yraź­
nych postanowień.

Z tą jednak chwilą nastał okres raz 
czarowań. W pięknym pałacu nad T.a 
ruariem nie ustawał wprawdzie w ró­
żnych sekretariatach klekot pisarskich 
maszyn, „podkomisje11 „podkorńlfe- 
iy“ wypracow yw ały pracowite spra­
wozdania, a archiwalne półki gięły się 
pod ciężarem przeliczmy ch projektów, 
propozycyj, planów, — ale ostatecznie 
zadowalać musiano sic mniej lub wię­
cej zręcznie brzmiącemi a nic nie mó 
wiącemi „rezolucjami", „przekazaniem 
do komisji" i t. p. Święty entuzjazm 
rozbrojenia przygasać począł dość 
wyraźnie.

1 teraz nagle odżył. Może już nie 
w owej pierwotnej, pełnej złudzeń 
wiary, sizacie, może me w swej pierw 
szej żywiołowości, _  a'e jednak od­
żył. Znowu głośno o tem problemie 
w gabinetach Londynu. Paryża. No­
wego Jorku. Znowu krążą między 
stolicami świata wysłannicy dyploma­
tyczni, znowu ęodza sie tu i ówdzie 
isk erki nadzieji.

W  dniu 18 września rozpoczęły się 
rozmowy angiieiLsko-francusko-amery- 

kańskie w spTawiie międzynarodowej 
kontroli zbrojeń.

Zaczęto so-bie w Anglii zdawać sipra 
wę z absurdalności tezy. polegającej 
na żądaniu od jednej tylko branej i, 
której wszystkie interesy moralne i 
materjalne zwrócone sa w  stronę po­
koju — porzucenia czynników, nie­
zbędnych dla obrony jej wobec 
zmilitaryzowanych i sf a na ty  z o wialńyoh 
Niemiec. Ankiety prasowe o odbywa- 
jąeem się w szybkiem tempie porno- 
wnem zbrojeniu sie Niemiec oraz pro­
paganda aneksdoinisiyczna we wszyst­
kich krajach o niemieckim języku — 
otwarła, zdaje się. oczy nawet Angli­
kom. Niedawno zmarły Lord Grey, 
Pierwszy począł wołać, źe „je­
dyną gwarancją pokoju .es*, ze 
Niemcy' nie są jeszcze dostate­
cznie uzbrojone". „Times" a za nim 
niemal wszystkie pisma różnych od­
cieni politycznych bijq na aiairm z po­
wodu tajnych zbrojeń Niemiec. I w A- 
merj-ce zapanowała jednomyślna opi­
nia. źe bez kontroli zbrojeń, nie te "  
dziie rozbrojenia i nie będzie pokoju.

W prawdzie w  pertraktacjach dymło- 
nia tycznych nie mówi sie oczyw iście 
o tem w iakim kraju ma być pr/eipro

wadzono 'kontrola zbrojeń, ale między 
wieirsziami tych suchych a uprzejmych 
not czyta się wyraźnie, że chodzi tu 
przedewszysitklem o N emcy, Tajae* 
zbrojenia niieimieckie przejmują świsrt 
gr-ozą, bo dochodzą do granic nieby­
wałych.

S. A. (Sturmabt-eSlungen) nie różnią 
się dziś w nieżem od piechoty Willhel j 
ma II. Każdy S. A.-mau umie się ob- 
chodziic z karabinem Mausara i zna 
szermierkę na bagnety. Bnomzowa ur-

inja jest umundurowana i posiada je­
dnolity rynsztunek, w  najdrobmeij- 
szyc-h szczegółach uzgodniony z Reichs 
w er ą. Oficjalnie różni sie S. A-manod 
żołnierzy Reichswehry tylko brakiem 
broni.

Ku pogotowiu wojennemu rzucił s.ę 
cały niemiecki przemysł. Znana faibry 
ka wagonów we Wrocławiu Limko- 
Moffrrian pracuje dmiem i nocą. Wago­
nów jednak woale nie widać. Nato­
miast do utworzonych niedawno t. zw.

Konferencja na Quai d’ 0rsay.
Francusko-angielskie narady w sprawie rozbrojenia.
Paryż, 18 września. (PAT) Narady 

francusko-angielskie w sprawie rozbro 
jenia, a specjalnie w sprawie jego kon­
troli, rozpoczęły się dziś o godz. 1 I-tej 
na Ouai d‘Orsay.

Delgacja angielska z podsekretarzem 
stornu ketenem, przybyła na Quai d‘0  
say parę minut przed l ld ą .  Mm. BonP-.

cour przyjął delegację angielską w oto 
czeniu {-egeria i Massigli‘ego. Narady 
toczyły się aż do śniadania, wydanego 
na Ouai d‘Orsay na cześć Edena i wę­
gierskiego ministra spraw zagr. de 
Kanya. Vv' śniadaniu wziął udział rów­
nież premier Daladier.

P. N in . Beck zaproszony do Paryża.
Wizyta nosić będzie charakter oficjalny.

W arszawa, 18 września. (RAT) Mi­
nister Spraw Zagr. p. Józef Beck wraz 
z małżonką udaje się w dniu 19 b. m. 
do Paryża na zaproszenie rządu fran­
cuskiego.

W izyta p. Ministra Spraw Zagr. no­
sić bedzie charakter oficjalny. Potrwa 
oma dwa dni. W ciągu swego pobytu 
p. min. Beck przyjęty będzie przez 
prezydenta republiki Lebruna i przez 
premjera Daladiera.

Minister Spraw Zagr. Boncour w y­
da w dniu przybycia min. Becka obiad 
na jego cześć.

P . min. Beckowi towarzyszą do P a­
ryża dyrektor Gabinetu Roman Dę 
bicki oraz sekretarz osobisty Friedrich.

W dniu 21 b. h i .  wieczorem p. min. 
Beck wyjedzie z Paryża do Genewy, 
gdzie obejmie przewodnictwo delegaci’ 
polskiej na sesji Rady i Zgromadzeń1 u 
Ligi Narodów.

Zw łoki ś. p. kpt. Lewoniewskiego
spoczęły na cmentarzu Powązkowskim,

W arszawa, 18 września. (PAT) Dziś 
o  godz. 10 rano w kościele garnizonu 
wym przy uJ.‘ Długiej w W arszawie 
odbyło się nabożeństwo żałobne za du 
szę ś. p. kpt. pilota inż. Lewoniewskie­
go. Ustawioną na katafalku trumnę ze 
zwłokami bohaterskiego lotnika okry­
wały Liczne wieńce. Świątynie w ypeł­
nili szczelnie oprócz rodziny zm arłe­
go, oficerowie lotnictwa z szefem Dep. 
aeronautyki MSWojsk. płk. Rayskim, 
przedstawiciele Aeroklubu Rzplitej i 
Aeroklubu W arszawskiego z posłem 
Rudowskini, przedstawiciele Państw, 
Zakładów Lotniczych z dyr. Rumbowi 
czem, delegacje stowarzyszeń i orga 
•nizacyj, oraz koledzy zmarłego.

Po nabożeństwie trumnę ze zwłoka 
mi ś. p. Józefa Lewoniewskiego w y ­
niesiono przy dźwiękach marsza żn 
lobnego i biciu dzwonów i ustawiono 
na samolocie, zaprzężonym w 6 koni. 
Kondukt żałobny otw ierała orkiestra 
36 p. p Legh Akad., dalej szła kom D a 
nja honorowa 2 o. lata., delecacla ora

J cowników Państw. Zakł. Lotn. z sztan 
> darami i orkiestra 1 p. szwoleżerów. 

Przed trumną postępowało duchowień ■ 
stwo. Za tru, mą szła rodzina zm arłe­
go, przedstawiciele władz, oficerowie 
lotnictwa, delegacje, oraz przyjaciele 1 
koledzy zmarłego. Ponadto szli przed­
stawiciele poselstwa ZSSR w osobach 
charge d‘affaires Podolskiego, attache 
wojskowego Lepina, sekretarza posel­
stw a Mikolajewicza i prezesa przedsla 
wicielstwa handlowego Torgpredstwa 
Drockiego.

Na cmentarzu wojskowym na Po 
wązkach pożegnał ś. p. kpt. Lewoniew 
skiego w serdecznych 9łowach kape­
lan 1 p. lotn. ks. Morawińskl. W oliwili 
spuszczania trumny do grobu wojsko 
sprezentowało broń, orkiestra zaś ode­
grała „Spij kolego w ciemnym gro ­
bie". Na mogile złożono kilkadziesiąt 
wieńców m. in. od pp. Ministra Spraw 
Wojsk.. Ministra Komunikacji, posel­
stwa sowieckiego w W arszawie, ora?, 
rządu republiki Czuwaslctei

działów technicznych odchodzą c-o pe­
wien czas transporty czołgów mniej­
szych i W;ększych. mogących rozw - 
jać szybkość 50 km. na godzinę, uzbro 
jonych w armaty i karabiny maszyno 
we. Zakłady metalurgiczne Smirona 
w Turyngii wyrabiają armaty i k a ra ­
biny. W Furstenwaklę w pobliżu Ber­
lina w ytw arza się miotacze mm. 
Krupp, oddający się od roku 1919 fa­
brykacji „maszyn do pisania i rolni­
czych", zdołał przy tej sposobności 
wyprodukować armaty z ser:,i nowo 
wynailezionych 300 mm moździerzy. 
Nadr-eiiskie zakłady metaiuirgiczne pm 
ciiją nad skonstruowaniem wielkiej ar 
mały, kióra przewyższy sławną „Gru 
bą Bertę", którą Niemcy ze GO km 
odległości ostrzeliwać mogli Paryż.

Najdalej jednakże posunęli Niemcy 
swe przygotowania na polu wojny 
lotniczej i gazowej. Niedawno odbyty 
się. w Lipsku w obecności 75.0' U wi­
dzów Hitlerowskie popisy lotnicze, któ 
re były dowodem, że Niemcy posia­
dają tysiące wyszkolonych pdofów l 
stanowią już dziś potęgę w lotnictwie, 
jeśli ssę zw aży, że nietrudiiem jest 
przy silosowanie samolotów turystycz­
nych do celów militarnych. Sto osiem 
dziesiąt fabryk samolotów, mogących 
w razie mobilizacji produkować 2.200 
samolotów miesięcznie, uzupełnia o- 
braz potęgi Niemiec na tem polu.

Niemcy się zbroją. Republika w e - 
marska robiła to cicho i ostrożnie. 
Trzecia Rzesza Hitlera robi to samo 
jawnie. Stressemana, którego obdarz o 
no pokojową nagrodą Nobla, obowią­
zywały jeszcze jak e  takie reguły gry, 
jakieś względy na opluję zagranicy. 
Hitkir z tego wszystkiego poprosili 
kpi. S. A. liczą dziś dwa miliony 
członków. Za rok. za dwa będzie ich 
uzy miliony. Trzy mUjouy ludzi, mo­
gących i unreiącyoh chwycić ria każ­
de skinienie za broń i to za broń tuu- 
nowszych systemów.

To obudziło — przynajmniej chwilo 
w o — świat z letargu. „Nigdy kontro­
la zbrojeń niemieckich nie była potrze 
bniejszą. jak obecnie" — krzyczy pra­
sa zagraniczna Londyn ustępuje z du 
tychczasowego nie,prze,jednanego sta­
nowiska, :ak samó Nowy Jm k. A 
Niemcy? Są --- to ani przyznać trzeba
— zan e,pokojowe. Zwłaszcza nic ro-zu- 
mittją, czy nie chcą roizumleć, nagiego 
zwrotu AngLji w stosunku do zaga­
dnienia rozbrojeriiia czy kontroli zbro­
jeń. Tłóniaczą to sob.e narazić dość 
oprymistyczniie: propaganda ż.\dow
ska, socjaI-styczna, Dollfuss, S arhcni-1 
berg. Oczywiście na "kontrole zbrojeń
— choćby oficjalnie twierdzili inac-rSj
— nie zgodzą się. Zgodzić się n e mu 
gą. Pod groźbą całko w teg0 zaiutnamu 
się autorytetu wewnętrznego obecno 
go rządu, nie mówiąc już o tych kun 
sekwencjach politycznych, iakię kon 
•kretaa działalność komisji kontro)u.;.; 
cej mogłaby dla nich pociągnąć.

Atmosfera, w której rozpoczyna,:, 
się ponowne rozbrojeniowe rozmów\ 
jest dramatyczna i pełna tragicznego 
napięcia. Czy dyplomacja zdobędzie 
się nareszcie na wyciągnięc.e wnio­
sków z głosów aLarmu. nabrzmiałych 
troską o zachowanie pokoju — oto 
pytanie, od którego zależy może sP<> 
kói świata
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Proces o zabójstw o ś. •). Jana Chudzika.
Sanok, 18 WnześnSa.

W dniu dzisiejszym rozpoczęła silę 
tu pr. cd sadem p rzy leg ły ch  rozprawa 
o zabójstwo aplikanta notarialnego Jia 
ua Chudzika.

Na ławie oskarżonych zasiadł Ro­
man Jajico bucnaiter Komunalnej Kar.v 
Oszczędności w  Brzozowie, Stefan 
Stankiewicz, wywiadowca i Bolesław 
Drewińsid, komisarz póliqj}.

Głównym oskarżonym jest Roman 
Jajko. Odpowfiada on z  art. 22 \ 225 Jc. 
k. za to, że w Brzozowi© w dniu 14 
maja 1933 a) w  zamiarze zabicia W ła­
dysława Owoca siTizelił doń śrutem z 
dubeltówki i  trafił go w  piety , powo­
dując ciężkie uszkodzenie ciała, zaiient 
w zamiarze popełnienia przestępstwa 
przedsięwziął działanie skierowane 
bezpośrednio ku urzeozywistnienm te­
go zamia Pu, lecz zamierzonego prze­
stępstwa ni<e dokonał; b) strzelając dó 
W ładysława Owoca trafi? śrutem Jana! 
Ghuidsilka i nieumyiśnie spowodował te  
goź śmierć.

Stefanowi StantóewiczowS aict oskar 
żenń zarzuca podżeganie ? pomoc do 
zabóisitwa, zaś Bolesławowi Drewiiń- 
skfeimu podżeganie do zabójstwa.

Jak’ wynika z aktu oskarżenia Ro­
man Jajko od dłuższego czasu nosił się 
z zamiarem zabójstwa emerytowanego 
majora W. P. W ładysław a Owoca dio 
którego z nieustalonych Wiżei powo­
dów czuł złość i nienawiść. Pogróżki 
* woje oskarżony. Jatko wypowiadał 
jiieifcdnokrwi-niie przy wódtoe wobec 
swych znajomych i przyjaciół. — 
Jajko utrzym ywał zażyle stosunki z 
oskarżonym Stankiewiczem, 2 którym  
często pił w domu, w  szynkach, fłd  
oskarżonego Stankiewicza rnfaj się on 
rzekomo dowiedzieć, i© emerytowany 
major Owoc jest zdrajcą ojczyzny 1 
czynnikiem niepożądanym w  okolicy i 
że wobec tego należałoby go usunąć. 
Zaopatrzywszy s'e w dubeltówkę Jajiko 
dokonał zamacha na majora Owoca w  
chwil:, gdy wychodził on wieczorem 
około godziny 22.30 z mieszkania ks. 
Butkiewicza w raz z Janem Chudzi­
kiem. posłem Rymarem i notariuszem 
Gwoździem. W  rezrltacie skrytobój­
czego morderstwa zginął m  miejscu. 
Jan Chudzik, ugodzony dwoma ziarna­
mi śrutu., z których jedno uszkodziło 
kręgosłup, drugi© zaś utkwiło w  ple­
cach. Tym samym strzałem major 0 -  
woc ranny został w plecy, otrzymując 
postrzał przeszło 20 śrutami. W  czasie 
śledztwa pierwiastkowego oskarżony 
Jajko kilkakrotnie zmieniał zeznaniai, 
wskazując na coraz to inne pobudki 
swego zbrodniczego czynu, W  oskpfieij 
Fazie swych zeznań utrzym ywał on. ż© 
do dokonania zamaichu został namówio 
ny przez współoskarżomego Stankie­
wicza.

Oskarżony Stankiewicz w zezna­
niach swoich zaprzeczył, jakoby miał 
namawiać Jajke do' zabicia Owoca. 
Jatko według twierdzenia Stankiewi­
cza. dokona? zamachu z własnej woli, 
chcąc pomścić sutego brata Antonie­
go, Stankiewicz twierdzi dalej, że mó 
wił z Jajka tylko o unieszkodliwieniu 
w jakikolwiek sposób majora Owoca, 
przyczepi zamiar unieszkodliwiania po 
wstać miał u Stankiewicza po rozmo­
wie z komisarzem Drewińsićm. któ­
ry unieszkodliwienia majora Owoca 
miał się jakoby wyraźnie domagać.

Komisarz Drewińskł w  doiychoza&o 
wych zeznaniach kategorycznie za­
przeczył wszystkim twilerdzemorn 
Stankiewicza dowodząc, że Stankie­
wicz obwinia go ze zemsty za stałe 
wytykanie mu niedbalstwa w s lużibie. 
Mimo to jednak komisarz Drewiński 
zasiadł na ławie oskarżonych.

Toczący się przewód przyczyni slfl 
n&ewatpWie do należytego wyświen

tVoia i sprecyzowania winy w szyst­
kich trzedh oskarżonych.

Rozprawie przewodniczy sędz;a G8 
lis, w  skład kompletu sądzącego wcho 
ulza sędziowie Petrowicz i Brauto, 0- 
skarża piok. Ansion.

Według prze wady wad rozprawa po­
trwa tydzfleń.

Powooztwo cywilne popierają adwo 
kaci Pieracki, Zieliński i Pietratóewiez.

Oskarżonych bronią: Jajkę adiw.
Spiegel. Sitankiewfcza adw. Fe'1, Dre-

R Z E C Z P O S P O L I T A  P O L S K A
M INISTERSTW O S K A R B U

P o d a ję  d o  p u b lic zn e j w te r ta ir o ś c i, ż e  d o  p r z y jm o w a n i a  
s u h s K ry p c jl 6 %  P o ż y c z k a  N a r o d o w e j u p o w a ż n io n e  s ą  n a s tę ­
p u ją ce  in s ty tu c je  o r a z  p r z e d s ię b io r s t w a  b a n k o w e  w r a z  z e  
w s z y s t k i e m i  s w e m i o d d z ia ła m i.

Bant Potoki
Bank Gospodarstwa Krajowego 
Państwowy Bank Rolny 
Pocztowa Kasa Oszczędności 
W siystke Komunalne Kasy Cszczęfności

Akcyjny Bank Hipoteczny —  Lwów
Bank Angielsko-Polski —  Warszawa r,
Bank Cukrownictwa —  Poznań |
Bank Dyskontowy —  Warszawa \
Bank Francusko-Polski —  Warszawa |
Bank Handlowy —  Warszawa
Bank Komercjalny —  Kraków
Bank Kratochwill i Pernaczynski — Poznań
3ank Amerykański w Połs< ,*> -ł— Warszawa
Polski Bank Komunalny — Warszawa
Bank Spółek Niemieckich — Łódź
Polski Akcyjny Bank Komercyjny —  Warszawa
Bank Kwilecki, Potocki i Ska — Poznań
Bank Poznańskiego Ziemstwa Kredytowego — Poznań
Bank Towarzystw Spó.azielczych —  Warszawa
Bank Zachodni —  Warszawa
Bank Związku Spółek Zarobkowych — Poznań
Powszechny Bank Kredytowy —  Warszawa
Powszechny Bank Związkowy — Warszawa
Śląski Zakład Kredytowy —  Bielsko n/ŚI.
Powszechny Bank Depozytowy — Warszawa 
Komunalny Bank Kredytowy — • n
Łódzki Bank Depozytowy —

Centralna Kasa Spółek Rolniczych 
Bank Spółdzielczy „Społem"’ z oa*> odp.

Dom Bankowy D. M. Szereszowski —  Warszawa
Dom Bankowy Henryk Akst — Warszawa
Dom Bankowy Zjednoczonych Bankowców
Antoni Pawlikowski i Ska —  Warszawa
Dom Bankowy Wincenty Wolanski —  Warszawa
Dom Bankowy O. Griiss —  Lwów
Dom Brnkowy A. Holzer — Kraków
Dom Bankowy Wacław Klepczyński — Warszawa
Dom Bankowy Józef Skowronek i Ska — Warszawa
Dom Bankowy Natan Morgenstern —  Warszawa

Kantor Wymiany Juljan Adelberg — Warszawa
Kantor Wymiany Blumental i Czerwiński — Warszawa
Kantor Wymiany J. Dzierżanowski — Warszawa
Kantor Wymiany S. B. Gelbfisz —  Warszawa
Kantor Wymiany Ludwik Kobryner —  Warszawa
Kantor Wymiany Juljar Langer —  Warszawa
Kantor Wymiany Thieme, Greulich i Ścigalski —  Warszawa
Kantor Wymiany W, Pelc —  Warszawa
Kantor Wymiany A. i M. Skowronek — Warszawa
Kantor Wymiany L. Targownik — Warszawa
Kantor Wymiany Jokób Wolanow —  Warszawa
Kantor Wymiany Henryk "lotenberg Warszawa
Kantor Wymiany Sander i Weiss —  Warszawa
Kantor Wymiany A. Wegmeister —  Warszawa

o ra z k a s y  w s zy s tk ic h  u rzę d ó w  s k a rb o w y c h .
Wobec licznie napływających zgłoszeń wszystkie wyżej wymienione 

placówki subskrypcyjne upoważnione są do przyjmowanja deklaracyj sub­
skrypcyjnych przed urzędowym terminem otwarcia subskrypcji.

Warszawa, dnia 14 września 1Q33 r,

( - )  S T E F A N  S T A R Z Y Ń S K I
Konrbnrz G e n w lo y PotywW Narodowe!

E E
dla zajęC l a b o r a t o r y j n y c h  

najtańsze źródło:

„ P A L L I U M "
Wytwórnia odziały ochro,,,,e| I spartowai 

Lwów,  blica H e t m a ń s k a  I. 22
o o o k  M iejsk . M uzeum  P rzem y sło w eg o  1846

wiińsMego adw, Glorzkiewfcz.
2s5ir n a g a n *  b w
Po otwarciu rozprawy, przewodni­

czący odczytał Mstę przysięgłych, po­
czerń przystąpił do skompletowania ła 
w y przysięgłych i wybrania z pośród 
30rtu przysięgłych 12-tu sędziów

Przed odczytaniem akta oskarżenia 
przez prokuratora sądu okręgowego 
Ansdona, ubnuńcy Stankiewicza •; Dre- 
wmskiego winoszą o uchylenie w sto ­
sunku do tych oskarżonych powódz­
twa cywilnego zgłoszonego przez p o ­
szkodowanych, P o  naradizie trybunał 
postanowił powództwo cywilne uforzy 
mać.

Następnie przystąpiono do odczyta­
nia aktu oskarżenia.

Wałowa 11
it

Sobieskiego 12

I I '
Wiedza to potęga! Władza to potęga

LEKCJE
z zakresu: języka:
psychologji niemieckiego
filozofji francuskiego
socjologji angielskiego
literatury 1816

4 —5  z>. m i e s i ę c z n i e .

Rozporządzenie o ulgach 
celnych.

W  najbliższym czasie ukaże Sie roz­
porządzenie Rady Ministrów o ulgach 
celnych. W ydanie tego rozporządzeniu 
okazało się koniecznem wobec tego, 
iż z dniem 11 października b. r. wcho­
dzi w życie nowa taryfa celna, zawie 
rajaca wysokie staw ki na tow ary nrży 
wożone z zagranicy.

Rozporządzenie rządowe w prow a­
dzi na czas przejściowy niższe od za­
wartych w nowej taryfie stawki ulgo­
w e na przywóz szeregu artykułów 
przemysłowych z  zagranicy. W  odnie­
sieniu do niektórych grup tow arów 
przedłużone beda obowiązujące do­
tychczas stawki celne. Rozporządze­
nie to uHtwi rządowi przeprowadze­
nie rokowań handlowych z szeregiem 
innych państw, zainteresowanych w 
przywozie do Polski. (Wschód).

Jubileusz 75-lećia istnienie 
gimnazjum w Drohobyczu.

W  Drohobyczu odbędzie sie w 
dniach 23 i 24 wrześnią 1933 r. jubi­
leusz 75-koia istnienia Gmuazurm Pań 
stwowego. W  czasie uroczystości ju­
bileuszowych w dniu 24 września na­
stąpi odsłonięcie tablicy pamiątkowej 
ku uczczeu-u wychowanków zakładu, 
którzy w  latach 1914—20 położyli 
swe życie w  wośnii© o Polskę.

Komitet jubileuszowy prosi b. wy- 
} ohowainków zakładu o podawanie 

swych adresów celem przesłania im 
zaproszenia. Dla zamiejscowy eh są m  
pe winione kwałeiry. Uczestnicy zjazdu 
"trzymuJa zniżka kolejowe powrotne 
(50 p re j. Na w ypadek gdyby ktoś z 
b .  wychowanków zakładu lub z b. na­
uczycieli zakładu nie otrzym ał zapro­
szenia', to  niech to publiczne ogłosze­
nie służy dlla nich za zaproszenie. Ko­
mitet jubileuszowy pragnie na swojem 
"'-Wjccie widzieć wszystkich b. wycho­
wanków i b. nauczycieli drohobyekle- 
go gimnazjum.

DAJ GROSZ NA CELE TOWA­
RZYSTWA SZKOŁY LUDOWEJ.



2r-  ̂ uli.a 20 wrześnią I9.?j. 3

Dwa u&ady polsko - gdańskie
podpisane w  Gdańsku i W arszaw ce.

W arszawa. 18 września. (PAT). W 
dniu 18 b. in. o godz. 16-ej w Gdańsku 
prezydent senatu dr. Rausching i Ko­
misarz generalny Rzplite-j min. Papce 
rodpisali ukiad o wykonaniu artykułu 
33 konwencji paryskiej z r. 1920. za­
wierającego postanowienie co do praw
1 przywilejów mniejszości pruskiej i 

obywateli polskich na terenie Wolnego 
.Miasta. Ukiad ten zaw arty zostaje na
2 lata z auiomatycznem przedłużeniem 
no ich upływie. Zawiera un bardzo 
szczegółowe postanowienia co do 
szkolnictwa polskiego, uprawnień pol­
skich stowarzyszeń, uznawania dyplo­
mów, świadectw polskich, wykonywa 
nia zawodów itp. Układ ten reguluje

Zapisy na dzień 19 września 1933 roku 
fwtorcK):

Gonitwa I. (z ptotami) dla 4 I. i st. koni 
arabskich. Dyst. ok. 2.800 m. zł. 1.000. 
Bad chi. Pytel, Junona p. Zarczewski. Kaid 
i Kondraciak. Amulet j. Sulik.

Gon. 11. (z plotami) dla 3 1. i st koni, 
Dyst. ok. 2.500 m. zł 1 100. Karat 11 chi. 
Wilhelm. Ortel N N.. Prom yczek j. W yż- 
galski, Csok ż. Ustinow Gazella 11 d. 
Zwań. Skrobonogi p. br. Rómmel.

Gon III dla 3 ), i st. og. i kl. arabskich. 
Dyst ok. 1.800 m. zł. 1.000. Labirynt chi. 
Tokarczyk. Argus ż. Dorosz. Pasza j. Ru­
sin, Hazard i. Janusik. Lawant j. Szyszko. 
Tagarma N N . Łucznik j. Czyż.

Gon. IV. dla 3 1. i st. og i kl. Dyst. ok.
l.SOO m. zł. 700. Elegant i Czyż, Lemnos 
N N„ Cri du Coeur i. Czyż. Dziarska 
N. N Lilith chi, Eliasz II. Liyerpool N. N„ 
Newe.rrńnd N. N . Akwatinta i. Jamisik. 
[barwiła N. N._ Fair Play II N. N

Gon V. dla 2 1. og. i kl Dyst. ok. 1 000 
m. zl. 900. Birbant .i. Balcer. Noolesse Obli- 
ge j. Kuszmeruk. Karta N. N . Festima len- 
te chi. Tokarczyk. Maharam N. N . Com- 
tessin j. Czyż. Kropidło N. N.. Stamina 
N N.. Skipetar ż. Oleinik.

Gon Vi. z przeszkodami) dla 4 1. i st. 
koni. Dyst. ok. 3.600 m. zł. 900. India j- 
Kondraciak, lxora p. A hr Rostworowski, 
Danuta chi. Kasprzak. Promyczek i. Wyż- 
galski. Hajdamak p Goszczyński, Dr. O s­
kar p. Bicrzyriski. Eli p. Miklewski.

Gon. VII. (z plotami) dla 3 1. i st koni 
Dyst. ok. 2.500 m. zł. 700 Epoka N. N.. 
Iperyt chi. Sikorski Lampart j Wyżgalski, 
Anna Bellc N N.. Ix Długonogi chi. Poht. 
dui pro Quo chi. Wilhelm. Galloway chi. 
-ikora, Finisz p. Bierzyński, Tyber N N.

Gon. \U l. dla 3 1. i st og. i kl. Dyst. 
fik 1.600 m zł. 600. Fra diavolo N N„ 
Lapis N. N.. Elegant j. Czyż. Karabela II 
N N.. Nuta F . l . chi. Pytel, Ib ar wiła N. N.. 
Kodyma cht. Eljasz II.

Nasze typy:
uon. I, Junona, Kaid, (Jon. II. Skro- 

bonogi, Gazella II, Gon. III. Labirynt. 
Togarma, Łucznik, Gon. IV. Fair Play 
11 Elegant, Akwatinta, Gon. V. Skipe­
tar. Karta, Comtessin, Gon. VI. Ixora, 
Promyczek, Danuta, Gon. VII. Finisz. 
Ix Długonogi, Anna Belle, Gon. VIII. 
Lapis. Karabela II. Elegant.

laka pogoda Pędzie dzisiaj?
W arszawa. 18 września. (PAT.) 

Przewidyw any przebieg pogody do 
wieczora dnu 19 b. m.: Najpierw po­
chmurno, gdzieniegdzie drobne de­
szcze. potem zachmurzenie zmienne z 
przelotnemi deszczami. Chłodno, — 
Umiarkowane wiatry pólnocn, i pół­
nocno-zachodnie.

Temperatura we Lwowie w dniu 18 
b. m. wynosiła: o godzinie 7 rano ci­
śnienie parametryczne 734.11. tempe­
ratura +  5.4 o godzinie I w południe 
ciśnienie barometryczue 724.81. tempe 
ratura + 6 .9 . o godzinie 9 wieczór ci­
śnienie barometryczne 726.15. tempera 
tura +  6.3.

S za n u je s z  zd ro w ie , c za s  i  p ie n ią ­
d ze , p o d r ó ż u ją c , w y s y ła ją c  lis ty  
«  ^  i  to w a r y  sa m o lo ta m i. &  
I n fo r m a c ie  i  b i l e t y : T el, 45-71  

i  2 9 -3 5  i b iu r a  p o d ró ży .____

stan prawny ludności polskiej z Gdań 
ska i rnoże zapewmć dopływ do Gdań 
ska Polskiej inteligencji zawodowej.

Tegoż dnia o godz. 14 w W arszawie 
w gmachu M. S. Z. podpisany został 
Przez przedstawiciela senatu gdańskie 
go, radcę stanu Btittnera i radcę eko­
nomicznego M. S. Z. Romana protokół 
wykonawczy do umowy polsko-gdań- 
skiej z dnia 5. 8. b. r. w sprawie wyko 
rzystania portu gdańskiego.

Podpisanie tego protokołu zakończy 
długoletni spór między Polską a Gdań 
skiem i zastąpi dotychczasowe ucieka 
nie się do procesów prawnych prakty­
cznym układem, opartym na Poczuciu 
rzeczywistości. Umowa i protokół wy

W arszawa, 18 września. (St. Mini­
sterstwo Skarbu zawiadomiło wszyst­
kie urzędy państwowe, że funkcjona­
riuszom państwowym i zawodowym 
wojskowym, którzy zgłoszą subskryp­
cję na 6-prc. Pożyczkę Narodową, mo­
że władza asygmująca uposażenie służ 
bowe zmniejszyć względnie w strzy­
mać na okres czasu uiszczania rat na 
pożyczkę potrącanie rat spłaty zalicz­
ki na uposażenie, przyznanej przed ter­
minem subskrypcji.

Berlin. 18 września. (PAT). Wczo­
raj odbył sie w Opolu zjazd pogranicz 
nej młodzieży Landbundu, na którym 
przewodniczący Mambę rg wygłosił 
przemówienie na temat kolonizacji 
wschodniej. Stan chłopski zagrożony 
został — oświadczył mówca — przez 
inwazję obcego mu dachem prawa 
rzymskiego i kapitalistycznym syste­
mem myślenia.

Dlatego też jedmem z pierwszych 
posunięć obecnego ministra rolnictwa 
było wprowadzenie nowej ustaw y o

W arszawa, 18 września. (Sz) Z P a­
ryża donoszą: W spółpracownik „Paris 
Soiir“ donosi z Berlina, że udało mu się 
przejrzeć akta sądu lipskiego w sp ra ­
wie podpalenia Reichstagu.

Na podstawie tych aktów stwierdził 
Oiu, że pierwotny akt oskarżenia został 
zmodyfikowany. Najważniejsza zmia­
na polega na tein, że przed trybunałem 
Rzeszy stanie tylko jeden oskarżony o 
podpalenie, mianowicie van der Liib- 
be. Akta niie zawierają oskarżenia 
trzech Bułgarów: Dymitrjewa, Gauc- 
\va i Papowa, zaś przywódca komuni­
stów 1 orgler odpowiadać będzie je­
dynie jako moralny uczestnik zbrodni.

Według nowego aktu oskarżenia za­
machu dokonał sam van der Liibbc, 
który wdrapał się po fasadzie gmachu 

. Reichstagu do okna. rozbił je i w ten 
sposób dostał się do wnętrza, gdzie 
podłożył ogień.

„Paris Soir“ uważa oskarżenie to za 
niedorzeczne, wskazując, że niemożli- 
wem jest, aby podpalacz mógł prze/, 
trudno dostępne okno wnieść do wnę­
trza gmachu olbrzymią ilość materia­
łów, potrzebnych do podpalenia. Teza.

chodzą z założenia równouprawnienia 
polskiego obszaru celnego, uwzględnia 
jąc zasadę swobodnej konkurencji 1 
stwarzają pewne prowizoryczne plany 
wyzyskania portu gdańskiego, oparte 
na istniejącym stanie obrotów w tym 
porcie. Plany te przewidywane są na 
1 rok z możnością rewizji w  zależności 
od koniunktury gospodarczej.

Należy ten układ traktować jako 
iPiróbe znalezienia lepszej, normalniej­
szej i zdrowszej współpracy między 
normalnem zapleczem a portem w 
Gdańsku. Życiowa wartość tego ukła­
du zależeć bedzie od rozwoju stosun­
ków w Gdańsku.

W związku z teni podlegają wstrzy­
maniu na okres czasu uiszczania rat 
na pożyczkę spłaty rat zaliczki na ttpo 
sażenie, jeżeli są one równe bądź niż­
sze od rat z tytułu subskrybowanej po 
życzki. Jeżeli rata z tytułu udzielonej 
zaliczki na uposażenie jest wyższa od 
raty uiszczanej na pożyczkę, różnicę 
należy potrącać, aby umożliwić przy­
znawanie w wypadkach wyjątkowych 
nowy cli zaliczek na uposażenie.

dziedziczeniu zagród chłopskich, zaka 
żującej sprzedaży gruntów w myśl za 
sad prawa germańskiego. W ten spo­
sób położony został kres emigracji 
chłopskiej ze wschodu na zachód, jaka 
miała miejsce w ciągu ostatnich 10 lat 
i która groziła ogołoceniem Niemiec 
wschodnich.

Akcja kolonizacyjn a zapewni zna-
Akcja kolonizacyjna zapewni zała­

manie się na roli i pozwoli również 
skierować na wschód nadwyżkę przy­
rostu ludności chłopskiej na zachodzie.

że podpalenia Reichstagu dokonali w y­
najęci przez Goeringa podpalacze, k tó ­
rzy dostali się do gmachu przez pod 
ziemne przejście, została przez nowo 
skonstruowany akt oskarżenia raczej 
wzmocniona.

Czwarty dzień procesu 
londyńskiego.

Londyn. 18 września. (PAT). Czwar 
ty dzień toczącego się przed między­
narodową komisją śledczą procesu 0 
podpalenie Reichstagu rozpoczął się 
od zeznań 14-letniego syna Torglera, 
k tó ry  zeznawał z zadziwiającym spo­
kojem. opasując, co oiciec czynił przed 
i w dniu pożaru Reichstagu. Chłopiec 
stw ierdził, że gdy po raz ostatni wi 
dzia} ojca w więzieniu, przed 4 miesią 
cami, na rękach jego stwierdził w yraź 
ue odciski pochodzące od kajdan. Oj­
ciec Wydał mu się bardzo przygnębio­
ny i wycieńczony.

 ot-----

Prezydent Meksyku.

j W dniu 16 b- m. republika nwk.:\
I ska obchodziła swe święto narodowe. 

Data ta  jest rocznicą proklamacji nie­
podległości Meksyku, ogłoszonej przed 
123 laty przez Ojca Miguel H dalgo.

proboszcza wsi Dolores.
Na zdieciiu obecny prezydent republik' 

meksykańskiej A. Rodriguei.

Kto w ygrał na loterii
W arszawa. 18 v. . ześnia- (Sz.) W dz 

siejszycli ciągnieniach V, klasy Pan 
stwowej Loterii Klasowej padły wy­
grane na następujące numery:

50.000 zł. na nr. 128267.
10.000 zł. na nr. 13142 57144.
5000 zł. na nr. 117758 125.22.
2000 zł. na nr. 4963 22351 43410 60748 

73613 80242 85705 I02760 107593 103046 
113662 132566 132732 136800 1497S9.

1000 zł. na nr. 21000 25452 38519 
51363 53715 54327 61077 61201 62179
62748 67284 6S395 68803 72508 74142
76072 78758 792S9 83695 84953 55041
87222 S9973 91494 95819 112239 113562 
121844 151525 132124 132320 132052 
136776 138512 139846 150301 155965.

10.000 zł. na nr. 51303.
5000 ZL na ni. 14969 27436 29297 

65401 90305 152961.
2000 zl. na nr. 9174 20826 22607 27049 

37726 42184 42304 42507 42852 52927 
59901 63259 71072 129.381 141513
152950-

1000 zł. na nr. 98 3126 10597 12819
15295 19370 3345S 43572 50493 53102
56164 59295 60043 617a5 66241 67045
76530 79133 80415 88825 98363 101057 
104926 110889 117738 122117 128301 
131905 133350 134535 137506 141672 
142895 144758 149254 149932.

Chiny liczą na import 
z  Polski.

Nowy Jork. 18 września. (PAT). 
„Nowy Swiat“ ogłasza wywiad z P- 
Li, nowomianowanym posłem chiń­
skim w Polsce.

Poseł Li oświadcza, że Chiny liczą 
na import % Polski. Chiny sa jednem z 
pierwszych państw, któie uznały nie­
podległość Polski i zaw arły z nią tra­
ktat. P. Li uważa się za wielkiego 
przyjaciela Polaków.

Z E  S P O R T U .
p. o. s.

Gimnastyka do Państwowej Odznaki 
Sportowej odbywać sie będzie dla panów 
— we wtorki od godz 16— 19-tei: dla pań 
we środy od godz. 16—-19-tei w Hali Spor­
towej przy ul Jabłonowskich 5.

SEKCJA SZACHOWA POGONI.
Kierownictwo sekcji szachowej Pogoni, 

pragnąc zgłosić swój akces do Ligi Sza­
chowej i rozpocząć rozgrywki o nfistrzo. 
stwo klubu, zaprasza wszystkich zaintere­
sowanych P. T. Członków, a również i 
sympatyków Klubu do niezawodnego przy. 
bycia na ogólne zebranie informacyjne 
sekcji, które odbędzie sie we czwartek, 
dnia 21 b. m. o godz. 19 w lokalu klubu 
ul Rutowskiego 23. I. d. (wielka sala po­
siedzeń).

Z  toru M . T .  Z , Wstrzymanie spłat zaliczek na pensje
w okres,e płacenia rat Pożyczki Narodowej.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Powrót do prawa germańskiego.
Nowa niemiecka ustawa o dzieciz czemu zagród chłopskich.

Niedorzeczny akt oskarżenia
w  sprawie podpalenia Reichstagu.

(Telefonem od naszego korespondenta.)



4 Nr. z, dltrfa 20 wrześnią 1933.

C zy  senat gdański d o trzy m a  obietnic?
Prez. Rausciining zapowiada walkę z  antypolskiemi wystąpieniami
Gdańsk, Ig września. (PAT) Prezy,- 

denlt senatiu dr. Rauschning złożył w 
diiin 16 b. m. generalnemu komisarzo­
wi Rzpłitej dr. Papee‘mu wizytę, w  
czasie której złożył obszerne wyja­
śnienie w spirawie pobicia w  dniu 5 
b. m. dyrektora Sosnowieckiego To­
warzystwa p. Gulkowskiego przez od 
dział narodowych socjalistów, oraz w 
sprawie kilku innych wykroczeń prze­
ciwko Polakom na terenie Gdańska. 
Rau9chning zaznaczył, że senat ostro 
będzie występować przeciwko wszel­
kim wykroczeniom, sikterowanym prze 
ciw obywatelom polskim, ozy iteż po- 
słiW ącyioh się językiem polskim na 
terenie Wblnego Miasta Gdańska.

Oelegacia polska
na obrady genewskie.

Warszawa. 18 w rzen ia . (Sz) Mini­
ster Spraw Zagranicznych p. Józef 
Beck. który powrócił już z  Zaleszczyk 
do, W arszawy, ustalił listę delegacji 
polskiej na rozpoczynającą s}ę w  Ge­
newie w dniu 22 b. m. sesję i<ady Ligi 
Narodów, oraz na doroczne obrady, 
Zgromadzenia Ligi w  dniu 25 b. m.

Na czele delegacji stanie Minister, 
Józef Beck, a  pozatem delegatami Poi 
skimi będą pp. Mm. E. Raczyński, sia­
ły  delegat Rzpłitej w  Genewie, Mta* 
J. Modzelewski, poseł Rzipłitej przy 
rządzie szwajcarskim i gen. Burhandt- 
Bukacki. delegat Polski na konferencję 
rozbrojeniową. Jako zastępcy delega­
tów' wyjeżdżają do Genewy: R. Dębi­
cki. szef gabinetu Ministra Spraw Za­
grań., A. Romer, radca ekonomiczny, 
Ministerstwa Spraw Zagr., naczdnik 
T. Gwiazdowski, radca T. Komarnickf 
i senatorka Hubicka. (SR

UrzĘ^nicy iwawscy subsUry 
buią pożyczkę narodową.
Dnia 16 b. m. odbyło się w sali se- 

syjnej Urzędu Wojewódzkiego W e 
Lwowie ogólne zgromadzenie urzęd­
ników Województwa przy ^'spóludzia 
le przedstawicieli podległych Woje­
wództwu urzędów i instytucyj.

Zebranie zagaił naczelnik Wydziału 
dr. Kwaśniewski, następnie przemó­
wił delegat Ogólno-pracowniczego Wo 
iewódzkiego Komitetu Pożyczki Naro­
dowe, naczelnik Wydziału Izdebski, 
który przedstawił zebranym komeoz- 
nnść subskrybowania tej pożyczki. 
Szczegółowych wyjaśnień udzielili ze 
branym delegaci Ogófao-Draoownicze- 
go Wojewódzkiego Komitetu Pożycz­
ki Narodowej radca Łabędzki i Popici.

Zebrani jednomyślnie postanowili po 
przeć akcje Pożyczki Narodowej i sub 
skrybować wedle tioi m, ustanowio­
nych przez Ogólno-pracowniczy Ko­
mitet Pożyczki Narodowej w W arsza­
wie.

W dniu 16 b. m. odbyło s :e zebranie 
pracowników P. K. P. stacji Lwów w 
liczbie 1.200 osób w sprawie Pożycz­
ki Narodowe.. Zebrani uchwalili nastę 
pującą rezolucję:

Odezwa władz państwowych do 
społeczeństwa, wzywająca do sub- 
skrypcj wewnętrznej pożyczki pań­
stwowej, znalazła wśród nas kole- 
jowców stacji Lwów najszersze zro­
zumienie i najgorętsze poparcie.

My kolejowcy. zawsze pełni poświię 
cenią dla dobra Państwa, najdokład­
niej pojmujemy, że pomyślne położe­
nie stosunków gospodarczych i dobro 
byt w Państwie zależny jest od 
wspólnych wysiłków i poświecenia 
wszystkich obywateli. Dlatego i my 
kolejowey stacui Lwów zobowiązuje­
my się nie tylko sami podpisywać de­
klaracje pożyczki, ale najusilniej ją j 
wśród swych kolegów, krewnych i i 
znajomych oropaiaoiWiać. 1

W szystkie organizacje narodowo^— 
socjalistyczne w GdańsKu otrzymały 
pderoctóe zgłaszania wszelkich pocho­
dów manlif esfebyijnyeh. W  przyszłości 
wszystkim poctiodom towarzyć będzlie 
eskorta. Jeżefc chodzi o obywateli poi 
skitoh i sprawę Ich traktowania przeiz 
urzędiMków gdańskich, senat wydał 
zarządzenia, nakazujące traktowanie 
ich na równi z obywatelami W. M. 
Gdańska.

Rauschmng podkreślił dobrą wolę 
senatu utrzymywania dobrych, stosun­
ków z Polską. Co się tyczy pobicia i 
zabójstwa obywatefe polskiego, Riau- 
<chn‘ng zapewnił, że fakt ukarania 
Winnych podany będzie dio wiadomo­

ści władz polskich. Partja hitlerow­
ska w Gdańsku zobowiązała się w y­
płacić pieniężne odszkodowanie pobt- 
tym względnie ich rodzinom.

Gdańsk, 18 września. (PAT) Przed 
sądem w Cidansku stanął w  sobotę 
główny sprawca napadu na dyrektora 
Sosnowieckiego Towarzystwa, Gut­
kowskiego, członek partii narodowo— 
sejaJiSityczuej Thiep, Sąd skazał Thiela 
za poważne wykroczenie na dw a ty ­
godnie aresztu,

W  dniu wczorajszym aresztowano 
dwóch członków bojówki pod zarzu­
tem udziału w napadzie.

Dar dla Pana M a rs za łk a  Piłsudskiego.

)

Pani Marszałkowa Aleksandra Piłsudska przyjęła w Belwederze p. Szymona Fi- 
schela, przem ysłowca ze Strasburga, b. prezesa Stowarzyszenia Żydów Polskich iw 
Wiesbademie, który przyjechał srecirąjle do W arszawy, aby z okazji 250-tej rocznicy 
Odsieczy Wiednia ofiarować Panu Marszałkowi Piłsudskiemu cemiy róg z kości sio., 
niowej. Róg ten artystycznie rzeżDiody miał należeć do króla Jana Ili. W hni nln 
Żydów pochodzących z  Polski, zamieszkałych we wschodniej Francji, p. Fischel zło­
żył p. Marszalkowej w yrazy czci i hołdu dla Pierwszego M arszalka Polaki. Na 
zdjęciu wręczenie daru. Obok u. Fischela konsul K. P . w  Strasburgu p Lechowski.

orąz adiutant kot. Mładowski.

Para hakatystów przed sadem.
Cldiefonsui od naszvcc korespondenta j

W arszawa, 18 września. (Sz) Dono­
szą z Poznania: Właściciel majątku
Rojjaczyn w powiecie rawiokim, R. 
Sorge, oraz jego żona Anna, sianęli 
przed Sądem okręgowy m w Rawiczu, 
oskarżeni o zakazywanie swej służbie 
mówienia w języku polskim, przyna­

leżenia ao organizacji polskich, oraz 
obrażenia uczuć narodowych, zohy­
dzanie święta 3-ga Maja. Rozprawa 
udowodniła w całości winę oskarżo­
nych. Sąd skazał pare hakatystów na 
3 lata więzienia oraz ponoszenie ko­
sztów sądowych w wysokości 100 zł.

Delegacja polska u regenta Wegier.
Budapeszt, 18 września. (PAT) Re­

gent Horthy wydal w sobotę na Zam­
ku królewskim w Godo!ó na cześć go 
ści polskich śniadanie. Przed śniada­
niem delegacja polska wręczyła regen 
towi W ęgier plakietę pamiątkowa Ba­
torego.

Budapeszt. 18 września. (PAT) W 
sali Węgierskiego Towarzystwa Hisoo 
ryczmago odbyło się uroczyste posie­
dzenie ku czci Stefana Batorego i Ja­
na Sobieskiego z udziałem regenta 
Węgier HorthyTgo, kardynałów Se- 
redi i prymasa Polsk, Hlonda b. min. 
Janty-Poiczyńskiiego, oraz licznej de­
legacji polskiej. Przemówienie wygło­
sił prof. Domanovsk.y, który po skre­

śleniu zasług obu królów wyraził ży­
czenie, aby przyjaźń polsko węgier­
ska nada! się stale pogłębiała. Na prze 
mówienie ;o odpowiedział b. mta. Kę- 

, trzyrski. Następu® odbyły się odczy­
ty historyków węgierskich o Batorym.

ZARZĄD P. W. i W. F. MINISTER­
STWA POCZT 1 TELEGRAFÓW.

W arszawa, 16 wnaeśnia. (PAT) U 
Konstytuował się tu zarząd główny 
P. W. j W. F. Ministerstwa Pocat i 
Telegrafów. Na prezesa powołamy zo­
stał Roman Starzyński dymektor gabi­
netu ministra.

Z czem wraca min. Kanya 
do Budapesztu!

Paryż, 18 września. (PAT) W ęgiar- 
ski minister «praw zagranicznych Ka- 
nya odbył z Paul BouncouTem dłuższą 
knmierencję, w  której wziął również 
udział sekretarz generalny minister­
stw a spraw  zagranicznych. Po konfe 
icticji min. Kanya nie chciał złożyć 
żadnych wyjaśnień przedstawtoidoiii 
prasy, zaznaczył jedynie, że opuszcza 
Paryż w  poniedziałek wieczorem, u- 
dając się do Budapesztu. Do Genewy 
udaję się przy końcu miesiąca, zaś w 
połowie października do Turcji.

Czy Ausfrja wejdzie 
do Rady Ligi Narodów I

Berlin, 18 Wiześnia. (PAT) W zwiią 
zku z pogłoskami na temat starań Au­
strii o niestałe miejsce w  Radzie Ligi 
Narodów, ,Berlaner Tageblatf* pisze, 
iż Niemcy tylko z radością powitać mo 
głyby uzyskanie tego miejsca dla dru­
giego ipaństwa niemieckiego.

Huragan nad za to k ą  
M e k syk a ń sk ą .

Nowy Jork, 18 września. (PAT) W y 
brzeża meksykańskie i Stanów Zjećf 
nawiedzone zostały przez huragan. 

Połączerna telefoniczne zostały przer­
wane. Dotychczas są wiadomości o S 
śmiertelnych ofiarach huraganu w  Sta 
naoh Zjedn. Huragan przeszedł nad 
zatoka Meksykańską, posuwając się 
w kierunku północnym.

P. PREZYDENT RZPŁITEJ ZAPRO­
SZONY NA POLOWANIE.

(Telefonem od naszego korespondenta)
W arszawa, 18 września. łSz) Dono­

szą z Radomska: W  dniach między
17 a 25 b. m, P. Prezydent Rzpłitej 
bawić będzie w majątku Kruszyna, 
przyjął bowiem zaproszenie księcia 
Stefana Lubomirskiego na polowanie.

PROCES CENTROLEWU _  2 PAŹ- 
D7IERNIKA?

(Telefonem od naszego korespondenta)
W arszawa, 15 września. (Sz) W ku 

luarach sądowych rozeszła się wiado­
mość. że wyznaczony już został t/ejr- 
rńn rozprawy centrolewu w Sądzie 
Najwyższym. Według tych pogłosek, 
rozprawa przeciw przewódcom cen­
trolewu ma sie rozpocząć w ponie­
działek 2 października r. b.

PRZERWA W ROKOWANIACH 
POLSKO-GDANSKICH,

Gdańsk, 18 września. (PAT) Dele­
gacja polska, bawiąca w Gdańsku, pro 
wadząca rokowania z przedstawicie­
lami senatu W. M. Gdańska, wyje­
chała w dniu wczorajszym do W ar­
szawy. przerywając swe prace do dn.
18 b. m. celem uzgodnienia pewnych 
punktów.

POŻAR OD PIORUNA.
Bóbrka. (Teł. wł.) Dnia 16 wrześniu 

■o godzinie 20‘30 powstał pożar w za­
grodzie Huzara Oleksy w W dow cu 
gm. Stoki pow. Bóbrka, spowodowany 
wskutek uderzenia piorunu. Spalit się 
budynek gospodarczy z tegorocznenr; 
zbiorami. Szkoda 2‘500 zł.

UJECIE MORDERCY.
Żółkiew. (Tel. wł.) Dnia 6 sierpnia 

1933 r. Wasyl Powroźniak z Częstymi 
pow. Żółkiew dopuścił się us,iłowane­
go zabójstwa wystrzałem z karabinu 
na osobie Ołeksy Stefanyszyna z Cze 
slymi, a dnia 12 września na osobie 
Wasyla Powroźnika z Czestyni. Po­
wroźniak został dnia J5 września 
przez oolicję przytrzymany.

 o-----
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Głosy o Fożyezc® Narodowej.
Mowa przez radjo ministra S i  Starzyńskiego
generalnego ko m isarza

Wiemy wszyscy, że tak Rząd nasz, 
Jak i cały krai. całe społeczeństwo wal 
czy od lat kilku z trudnościami św ia­
towego kryzysu gospodarczego, który 
i nas nie oszczędził. Wiemy wszyscy, 
że Polska mimo naszych własnych 
trudności domowych., stała się dzisiaj 
w  Europie jednym z nielicznych kra­
jów. których ład finansowo-gospodar­
czy i spokój społeczno-polityczny sta­
ły  się przedm otem zazdrości i celem 
dążenia wielu potężniejszych od nas 
państw i mocarstw. Stało się tak dla­
tego, żeśmy odrazu. gdy dochody nasze 
się zmniejszyły, poczęli zmniejszać na 
sze wydatki i przystosowywać s'ę do 
nowy ch warunków. Na tej drodze kro­
czy} przedewszystkiem nasz Rząd. 
zmniejszając stopniowo wydatki Pań­
stw a o jedną trzecią i redukując planu- 
w 0 to wszystko, co bez szkody dla 
nas jako całości zredukowanem być 
mogło. Gdy zaś dzisiaj środki redu­
kow ana wydatków Państw a zostały 
Wyczerpane — a równowaga budżetu 
Wymagałaby zw !ększenia dochodów 
Państwa. Rząd nie chcąc zwiększać 
obc:ążen:ą ludności nowenn podatka­
m i — zwrócił s:ę do obywateli o po­
moc. Pomoc ta jednak n ema być bez- 
zwrotnem na rzecz Państwa świadczę 
wiem. lecz pożyczka, która zwrócona 
będzie w ciągu lat 10. a może wcze- 
śrrej, zabezpieczona została od wszel­
kich Tjicnrzewrdz cnych — choć dla 
nas nieprawdopodobnych wahań wa­
lutowych. gdyż opiewa na złote w 
zloce. a nadto każdemu obywatelowi 
£rzynos:ć będzie godziwe oprocento­
wanie 6 cc! sta. licząc zaś kurs emisyj­
ny i możność bonifikat przy wcześniej 
s2e; wpłacie — blisko 7 od sta.

Aby obi gacie tej pożyczki uczynić 
bardziej użyfcczucmi dla ich posiada • 
?2y. Rząd dał im nietylko te przywile­
je. jakie maja już inne pożyczki, a więc 
zWolnit obl gacje i dochód od nich 
°d podatków państwowych i samo­
sądow ych. nadal im prawo papie­
rów nupikirnycli. aie również nadał 
mi szereg przywilejów nieznanych 
dotąd innym pożyczkom. A wiec obli- 
Saciami Pożyczki Narodowej będzie 
Jbógl być Spłacony podatek od spadku 
j od darowizn a wreszcie obligacje te 
\  kupony od nich nie mogą ulec ża- 
3n -mu za'ęc u zarówno z tytułu nale- 
4Uości prywatnych jak i należności 
Publiczno - prawnych.

Są to przywileje, które wraz z w y­
rk iem  oprocentowaniem stanowią o 
ens żc Pożyczka Narodowa jest wy- 

SrAi warościowym papierem, stano- 
znakomitą lokatę dla wszyst- 

r- -h posiadaczy kapitału, a zwłaszcza 
wch bez procentu i bez pożytku 

u siebie przechowują złoto lub zło- 
^  -tlonety. i
j Aie społeczeństwo nasze nietylko z 
e2o powodu tak gorąco zareagowało 
r‘ Pożyczkę Nie wszyscy przecież 
"'Piy zlolo lub wolne kapitały. Spo- 
‘eczeństwo zareagowało dlatego, że 

^ ic-. iż dobro Państw a wymaga tych 
P Ł'n>vdzy a honor społeczeństwa na- 
su-ZU:'e SPełnić obow;ązek abywatel- 
. W sz y sc y  wiemy, że dając Pań- 

vu — dajemy-sobie.
Wicc -eż stanęli do apelu wszyscy. 
r2anizaeje urzędników państwo1 

ąc!ch. samorządowych f prywatnych 
 ̂ .'Waliły dla siebie, że k a id \ urzę- 

') da zależnie od kategorii płacy, 
do ioo proc. swej miesięczne1 pen- 

■J :a subskrypcje pożyczki, która spła 
kr w 6 ratach, bo tak przewiduje de-

P ana  P re zy d e n ta  R zeczypospoli- 
jj 0 Pożyczce.

,. żemyslowcy postanowili, że każdy 
zakupi Pożyczk1 Narodowej nie 

ą0 niż za sumę równą 6 proc. ich 
Di> -7a rok podatkowy 1932 i 0‘8

°d ich o-br-otów w 1932 r.
.^UPCy — że subskrybować będą po 

~2kę w wysokości zależnej od ich
adect\v handłoworch — looa ni®

P o ży c zk i Narodow ej.
mniej niż 5 proc. od dochodu a  rok 
podatkowy 1932.

Rzemieślnicy — wyższych katego­
rii zobowiązali się kupować pożyczkę 
w stopniu r.ie mniejszym niż przemy­
słowcy — a rzemieślnicy mniejsi w 
zależności od świadectw przemysło­
wych — lecz nie mn ej niż 6 proc. od 
ich dochodu.

Cały inny szereg zawodów, jak rol­
nicy, tow arzystw a ubezpieczeń, ban­
ki, adwokaci i t. d., i t d. określili też 
najniższe normy, wedle których każdy 
musi zakupić pożyczkę.

Zgłosili się robotnicy, który oświad­
czają, że również chcą jak największy 
wziąć udział w subskrybowaniu poży­
czki — i  mają tylko tę trudność, że 
najmniejszym odcinkiem jest obligacja 
pięćdziesięciozłotowia. Ale na to na- 
pewno rade znajdą, nabywając poży­
czkę zbiorowo, w wypadkach, gdy 
SPłata miesięczna 8 złotych dla jednej 
okaże się za ciężką.
Deklaracje te i zgłoszenia nie są tylko 

słowem. Już wiele mstytucyj i osób 
nadesłało zobowiązania pisemne — 
a nawet wpłaciło odpowiedrre kwoty 
do banków. W szyscy domagała się na 
wet. aby przyśpieszyć termin rozpo­
częcia subskrypcji, który w y zn aczo n y  
został na 28 września. Wobec tych żą 
dań. musiałem przyśpieszyć prace 
przygotowawcze i już od Poniedziałku 
dnia 18 września, a w ięc na 10 dni 
przed terminem oficjalnym placów ki | 
subskrypcyjne rozpoczną przyjmowa- j 
nie deklaracyj j wpłat na Pożyczkę | 
Narodową. 1

Prot. Jerzy Michalski, b. Minister 
Skarbu, członek Rady Finansowej, za­
pytany. co sądzi -o rozpisaniu Pożycz­
ki Narodowej, oświadczył:

„Budżet naszego Państwa na okres 
1933'1934 przewiduje — jak wiadomo
— niedobór w wysokości około 400 
miljonów zł.,, z czego w II. półroczu 
roku brak do pokrycia 120 milionów 
złotych. Wobec szalejącego kryzysu 
światowego, którego końca n e widać, 
deficyty takie w ostatnich czasach są 
zjawiskiem - ogólno świalowem; mają 
go w gigantycznej wysokości Stany 
Zjednoczone, ma bogata i oszczędna 
Francja w roku bieżącym w kwocie 
3.625 miljonów franków fr„ a nawet 
już na r. 1934 przypuszczalny deficyt 
tego państwa — jak to stwierdzono w 
senacie francuskim w czasie dyskusji 
budżetowej — oszacował b. m-nister 
finansów p. Reynaud na olbrzymia su­
mę 7 do 9 miliardów fr. fr. W Belgji 
wynosi p rzew id zian y  na r. 1933 de­
ficyt państwa 908 miljonów fr. belg. 
Mają poważne deficyty także kraje, 
które nie uczestniczyły w wojnie świa 
towe.i. Np. Holandia (1932 — 136 mil­
jonów guld.), lub Szwajcaria, która je­
szcze niedawno (1928—1931) miała 
nadwyżki budżetowe, natomiast rok 
1932 zamknęła już niedoborem w su­
mie 24,2 milionów fr. szwajc., podczas 
gdy budżet na r. 1933 wykazuje już 
niedobór prawie trzykrotnie wyższy
— w kwocie 70,8 miljonów fr. szwajc. 
Również potężna Anglją zamknęła ra

Dostałem też wiele uchwał dzieci 
szkolnych, a niektóre nawet — może 
przedwcześnie — nadesłały już pienią 
dze, które wpłacone Lyć muszą do 
kas i banków, zajmujących się sub­
skrypcją.

Pragnę skorzystać z okazji tego prze 
m ow eaia przez Radio — aby tą dro­
gą podziękować wszystkim, którzy w 
ciągu tych kilku dni nadesłali deklara­
cje i oświadczenia, a którym oddziel­
nie podziękować narazić nię jestem w 
stanie. Szczególnie serdecznie chciał­
bym podziękować dzieciom ze szkoły 
Powszechnej w Milanówku, uczeni- 
com szkoły handlowej St. Rabskiej w 
W arszawie, Komitetowi ósmej klasy 
gimnazjum koedukacyjnego imienia 
Prezydenta Rzeczypospolitej prof. 
Ignacego Mościckiego w Sierpcu i wie 
lu wielu innym, którzy zawiadomili 
mnie o decyzji nabycia pożyczki. Te 
drobne kwoty — tam wymienione — 
są mniejsze od deklaracyj na setki ty ­
sięcy. a nawet miljcr.y złotych opie­
wające, jakie też otrzymałem, ale są 
nie, mniej cennym dokumentem społe 
Cjtnym.

Te listy i deklaracje od dzieci świad 
czą zarówno o ich Poczuciu obywate!- 
skicm, jak jeszcze więcej o poczuciu 
obywatelskiem ich rodziców, wycho­
wawców i nauczycieli. Świadczą one 
o wielkiem zrozumieniu przez społe­
czeństwo potrzeb Państwa, o zdecy­
dowanej woli przetrwania trudności i 
wykazania światu, że wskrzeszona 
krwią żołnierza polskiego i geniuszem 
W odza Narodu — Polska — wierzy 
we własne siły i własnemi siłami chce 
umocnić swoje stanowisko w świecie. 
Stwierdzeniem tego wobec świata bę­
dzie to wielkie, powszechne powodze 
nie Pożyczki Narodowej.

chodów nad wydatkami w kwocie
790.000 Ł. i t. d.

Czemże można pokrywać te deficy­
ty ?  Wiemy, że albo podwyżką docho­
dów skarbowych albo pożyczka. W ąt 
pię. aby ktokolwiek w Polsce mógł 
opowiedzieć się za pierwszą drogą. 
Olbrzymie zaległości podatkowe w y­
kluczają ją. Inne państwa o wiele od 
nas zasobniejsze, kilkakrotnie już po­
szły i Ida dalej w tym celu. nie po raz 
pierwszy — drugo z  powyższych 
dróg. My idziemy ma po raz pierwszy 
dopiero. Mam głębokie przekonanie, 
że wybraliśmy drogę odpowiednią i żc 
subskrypcja rozpisanej pożyczki we­
wnętrznej zostanie łatwo i w  krótkim 
czasie pokryta, Jest wedle mego wyo 
prażenia bowiem obowiązkiem obywa 
telskim, każdego z nas subskrybować 
pożyczkę w  miarę możności finansowej 
w dobrze rozumianym interesie i Pań­
stwa i własnym i w ten sposób pod­
trzymać budżet i walutę — te dwa 
Podstawowe elementy naszego życia 
gospodarczego.

Pragnąłbym jednak. ażebv ta druga 
połowa obecnego okresu budżetowe­
go, której przewidywany deficyt ma 
pożyczka pokryć, została użyta do 
przygotowania tych zarządzeń ustawo 
dawczych i administracyjnych, które 
w bardzo poważnej mierze mogą sle 
przyczynić do naprawy obecne! sytu 
acii gospodarczej Polski, a które leżą 
całkowicie w  naszej mocv“/

wie Pożyczki Narodowej co następu­
je:

„Od chwili ogłoszenia Pożyczki Na 
rodowej obserwujemy pewnego ro­
dzaju konkurencję grup i organizacyj 
społecznych i gospodarczych w dzie­
le poparcia i ułatwienia poczynań Rza 
du w tym względzie. Ten wyścig w 
społeczeństwie wykazuje, że wrażli­
wość na apel do patrjotyzmu i uczucia 
obywatelskiego Narodu, pomimo cęż- 
kich doświadczeń kryzysu, pozostała 
u nas nenaiuszona.

W pozytywnom i ciepłem ustosunko 
waniu się obywateli do Pożyczki Na­
rodowej upatruję też uznanie i aproba­
tę poczynań rządu w dzedzinie finan 
sowej, t.j. niezmiennego dążenia do 
równowagi budżetu i ochrony naszej 
waluty.

Sądzę, że ta wspólność wysiłków, 
która manifestuje się w akcesie w szy­
stkich warstw i grup do dzieła samo­
pomocy narodowej posiada kapitalne 
znaczenie. Powinna ona zbliżyć wza­
jemnie wszystkie w arstw y i grupy o- 
raz Pogłębić i wzmocnić współpracę
wszystkich czynników i organizacyj
w Państwie we wspólnem dążeniu do 
jakby już zarysowującej sio na hory­
zoncie jutrzenki — końca kryzysu41.

Organizacje kobiece 
maja głos.

Rozpisanie przez Rząd polski Poży­
czki Narodowej podyktowane zostało 
troską o dobro, o byt. o całość Pań­
stwa.

Zycie biwaku zostało ukończone,
niemniej jedr.ak nadal szaleje wojna. 
Nie ta, która woła o mięso armatnie, 
lecz inna, niemniej groźna, która rów­
nież jak tamta piorunami bije w pań­
stwa, a co zatem idzie — w  gniazda 
rodzinne.

Jest to wojna gospodarcza, a wszy­
stkie etapy tej zmagań idą- w kierunku 
utrzymania równowagi budżetów pań­
stwowych.

Na obu półkulach chwycono się śre .l 
ków zaradczych, często stosując dra­
końskie, byle tylko utrzymać się na 
Powierzchni. Środki te doprowadziły 
do zwiększenia świadczeń przez spo­
łeczeństwa, lecz nie wszędzie dały po­
żądany rezultat.

Byliśmy świadkami wielkich kra­
chów finansowych w krainie dolara, 
tej do niedawna jeszcze „ziemi obieca­
nej4- wychodźtwa całego św iata: rów­
nież wszechpotężny do niedawna funt 
Anglji zachwiał się w swoich posa­
dach.

My. szczęśliwie, tych" kataklizmów, 
tych wstrząsów nie przechodziliśmy.

W chwili obecnej, gdy rząd polski 
zwraca się do swego społeczeństwa o 
pomoc, awangardą w tej akcji powin­
na być kobieta. Polki, które jedne z 
pierwszych wśród kobiet całego świa 
ta stały się równouprawnionemi oby­
watelkami, powinny pamiętać, że pra­
wa fe obarczają je również pełnią o- 
bowiązków wobec państwa.

Rola urabhnia społeczeństwa przy­
padała zawsze w udziale kobiecie-Po! 
ce. Nigdy jej nie zabrakło tam. 
gdzie nakaz chwili ; interes ojczyzny 
tego wymagał; nie zabrakło jej w cza­
sach mroku niewoli, kiedy zagrzewała 
do trwania i przetrwania, nic zab rak ł) 
jej w tainem nauczaniu, nie zabrakło 
jej podczas walk o odzyskanie niepod­

ległości.
Kobieta, która rozumiała brawa 

wojny, zrozunreć potrafi prawo i in­
teres państwa w dobie Pokoju.

Kryzys, szalejący w świecie wstrzą 
sa państwami, wstrząsa gniazdami ro­
dzinnemu Dobrobyt państwa jest pod­
walina dobrobytu rodziny. Instynkt 
samozachowawczy, troska o swoich 
najbliższych, troska o  swoje gniazdo 
rodzinne każą kobiec-e stanąć w a- 
wangardzie dla poczynań rządu w 
sprawie Pożyczki Narodowej.

CCiaz dalsgy na s&onfe £ # ) .

chunki państwowe na rok 1932'1933 
olbrzymim niedoborem w kwocie

Oświadczenie Prezesa Centralnego Związku Przemysłu 
dolskiego p. ministra Henryka Strassburgera.

Min. Henryk Strassburger, prezes { skiego w rozmowie z przed s ta wicie- 
Centralnego Związku Przemysłu Pol- ! Iem agencii ..Iskra44 oświadczył w spra

Głos b. min. Skarbu prof. Jerzego Michalskiego.
32,278.989 Ł. minio, że optymistyczny 
budżet przewidywał nadwyżkę do-



Ciąg dalszy ze strony 5-tej.

Akcja Kobiet m oże dużo zaważyć tm 
szali Pożyczki Narodowej.

Stowarzyszenia kobiece mają głos.
M. P.

• • *

UCHWAŁA ZRZESZENIA SĘDZIÓW 
l PROKURATORÓW w  SPRAWIE 

POŻYCZKI NARODOWEJ.
Zarząd Oddziału lwowskiego Zrze­

szenia Sędziów i Prokuratorów  Rze­
czypospolitej Polskiej na posiedzeniu 
dnia 17 w rześnia 1933 r. powziął nastę 
pującą uchwałę:

Zważywszy, iż pożyczka wewnę­
trzna zmierza do utrwalenia równo­
wagi budżetowej, będącej podstawą
w aluty naszej i stałości stosunków e- 
konomicznych, a tem samem służyć 
ma wzmocnieniu gospodarstwa w  do­
bie szalejącego wszędzie w  św ietle 
kryzysu, — iż powodzenie pożyczki 
jest nietyiko nieodzownym wymogiem 
chwili i wyłącznym warunkiem moż­
ności przezwyciężenia trudności, ja­
kie przeżywamy wraz z innymi naro­
dami. ale także jest kwestia godności 
całego społeczeństwa, które wykazać 
wmno, że bez obcej pomocy i o w ła­
snych siłach utrzym ać się potrafi, nie 
cofając się przed żadną ofiarą dla 
Państwa, i uznając, że sędziowie i pro 
fairatorowie stojąc na straży  dopełnie­
nia obowiązków, winni w pierwszym 
rzędzie świecić przykładem szczerego 
spełnienia obowiązku wobec Państwa, 
— w zyw a wszystkich swyoh człon­
ków do jaknaiw y datniejszego udziału 
w subskrypcji Pożyczki Narodowej i 
■wyraża nadzieję, iż apel ten znajdzie 
żyw y odgłos u kolegów.

Zarząd Oddziału w yraża zapatrywu 
nie, że udział członków Zrzeszenia 
w  subskrypcji winien wynosić 100% 
miesięcznych poborów służbowych.

*  *  *

NAUCZ YCIFISTW O SUBSKRYBUJE 
POŻYCZKĘ NARODOWA.

Celem poparcia akcji za subskrypcją 
Pożyczki Narodowej, odbyło się z 
inicjatywy Związku Nauczycielstwa 
Polskiego, w dniu 17 w rześnia b- r. 
we Lwowie zebranie nauczycielstwa 
szkół średnich, zawodowych i po­
wszechnych, oraz pracowników admi 
nistracji szkolnej.

Zebranie powyższe było imponującą 
manifestacją patrjotyzmn nauczyciel­
stw a lwowskiego, które bez względu 
na przynależność narodowościową _ i 
organizacyjna, jawiło się w olbrzymiej 
ilości, dając tem dowody pełnego zro­
zumienia swej roli w  społeczeństwie, 
któremu też niejednokrotnie przoduje

WISGOMDŚCi BIEŻĄCE.
wtorek1I9

września
1933

Januarego  

Jutro: Eustachego

Wschóa słońca 5'16 
Zachód słońca 17'43

TEATR WIELKI
Wtorek 19 IX godz, 7.30 „Fraulein Dok­

tor".
Środa 20 IX godz 7.30 „Fraulein Dok­

tor".
Czwartek 21 IX godz. 7.30 „Fraulein Dok 

tor".
Piątek 22 IX godz. 7.30 „Fraulein Dok­

tor".
Sobota 23 IX godz. 7.30 Uroczyste przed 

stawienie z okazji 25-lecia istnienia Związ­
ku Strzeleckiego tzakupione przez Zwią­
zek Strzelecki) „Cyd" Comeille-Wyspiań- 
skaego.

Niedziela 24 IX godz. 7.30 „Fraulein Dok 
tor".

TEATR ROZMAITOŚCI
W torek 19 IX godz. 7.30 „Nieprzyja- 

ctólka mężczyzn".
Środa 20 IX godz. 7.30 „Moja Panna 

Mama".
Czwartek 21 IX godz. 7.30 „Nieprzyja- 

ciółka mężczyzn".
Piątek 22 IX godz. 7.30 „Moja Panna 

Mama".
Sobota 23 IX — nieczynny.
Niedziela 24 IX godz 3.30 „Moja Parnia 

Mama" (ceny od 60 gr. do 3.50 zł.).
Niedziela 24 IX godz. 7.30 „Nieprzyja- 

ciófka mężczyzn".

w wypełnianiu obowiązku obywatel­
skiego.

Zebranie zagaił prezes Związku Nau 
czycietetwa Polskiego p. R. Deszberg. 
Referat omawiający zagadniene Poży 
czki Narodowej i udział w niej nauczy 
cielstwa omówił p. J. Balicki, który 
następnie zgłosTj następującą rezolu­
cję:

„Nauczycielstwo publicznych i Pry­
watnych szkół średnich ogólnokształ­
cących, zawodowych i powszechnych 
oraz pracownicy administracji szkol­
nej zebrani we Lwowie dnia 17 wrze­
śnia 1933 r. jednogłośnie uchwalają 
przystąpić do subskrypcji Pożyczki 
Narodowej na zasadach ogólnie przyie 
tych t.j . 75% poborów do grupy VII, 
i 100% poborów od grupy VI“.

Rezolucja powyższa poparta prze­
mówieniami obecnych na sali, została 
jednogłośnie uchwalona.

 o-----

TEATR c o l o s s e u m .
Film „Gdybym miał milion", rewja „Car 

men w kratkę".

KINOTEATRY.
a u RIa : „Szary dom“.
APOLLO: „Dzieje grzechu" Lubień­

ska, Samborski, Słępowski.
a Td a N llG . „Pieśń serca".
CAS1NO; „Noc w Kairze" z Ramo- 

nem Noyarro.
C lii M ERA: „Pieśń nocy" z Janem 

K iepurą.
GRAŻYNA: „Godzina z  tobą" oraz 

rewja: „Ale humorek jest".
KOPERNIK: „Pożegnanie z bronią".
M arYSIENKA: „Pożegnanie z bro­

nią".
MIRAŻ: „Obraza Majestatu" z Vla« 

stą Burianem.
MUZA: „Królowa szybkości".
PAŁACE: V!asta Burian jako „Adiu­

tant Jego W ysokości".
PAN: „Mumja“ i Rewja,
PASAŻ: „Zungu".
R A J: „10 p rc . dla m nie".
STYLOWY: Vlasta Burian „Król to 

ja" oraz rewja „Jak sie da da, to się 
zrobi".

ŚW IT: „Romeo i Julcia".
U C IE C H A : „S iedm  p o rtów , siedrii

d z iew cz ą t1* o raz rewja.

— Teatr Wielki „Fraulein Doktor" Żad­
na sztuka nie cieszyła się od wielu lat na 
lwowskich i polskich scenach takiem po­
wodzeniem. jakie zdobył sohie faiktomon- 
taż p. Tepy „Fraulein Doktor", Grany on 
będzie jeszcze tylko klika dni.

— Teatr Rozmaitości. „Nieprzyjaciółka 
mężczyzn", nader interesującą komedia P. 
Antoinea, grana jest codziennie. Oryginal­
na faktura tej sztuki w połączeniu z zupeł­
nie nowem naświetleniem odwiecznego pro 
blemu walki płci, sprawiają, że słucha się 
wywodów autora w nieustannem napięciu

— Dwa wieczorne przedstawienia znako­
mite! ńO.nedjl Y erneula „Mola Panna Ma­
ma". Na ogólne zadanie publiczności daje 
Teatr Rozmaitości w  środę i w piątek bie­
żącego tygodnia jeszcze dwa przedstawie­
nia tryskającej dowcipem i szczerym hu­
morem komedii Vemeuila p. t. „Moja Pan­
na Mama". Sztuka ta zdobyta sobie ogrom 
ne uznanie publiczności tak z powodu wy­
soko interesującej akcji przezabawnych 
sytuacyj i fascynującej gry aktorów.

Bilety do nabycia w  kasach Teatrów 
Miejskich i w kasie Biura ABO, ul. Rutow- 
skaego 2, tel 26—56

— Klno-rewja „Stylowy", ul Szuszkie­
wicza 5. Dziś w  dalszym ciągu ciesząca 
się szaionem powodzeniem rewja p.t. „Jak 
się da — to się zrood..." Przebojem pro­
gramu jest opera komiczna w 1 akcie Oi- 
fewbacha p. t. ..Czarodziejskie skrzypce". 
Na ekranie Vlasta Burian w filmie „Król. 
to ja!"

W sprawie obchodu 100 nej 
rocznicy śmierci lerzego 

Śniadeckiego.
W roku 1938 przypada 100-a roczni 

ca zgonu Jędrzeja Śniadeckiego, twór 
cy Teorii Jestestw  Organicznych, au­
tora pierwszego polskiego podręcznika 
cniemtji. jedna z najwybitniejszych um y- 
słowoci początku XIV w. Sekcja che­
mii XIV Zjazdu Lekarzy i Przyrodni­
ków Polskich na p e r  wszem swem po 
siedzeniu uchwaliła wniosek, aby w 
celu należytego przygotowania obcho­
du ukonstytuował się komitet, który w 
poraża mieni u z towarzystwami lekar­
sk im i, przyrodniiczcmi. cherniicznemi i 
faumaceufycznemi obmyśliłby formę 
uczczenia wyjątkowych zasług nauko­
wych Jędrzeja 'Śniadeckiego.

— Colosseum. Prawdziwi miłośnicy ki­
no _ Rewji i ekranu wiedza, że krynica 
szampańskiego humoru, przybytkiem bez­
troski i pogody jest obecnie „Colosseum". 
Na pierwszorzędny program składaja się 
znakomity zespól rewjowy z p. Mela G ra ­
bowska na czele.

— Ogrodnicze kursa zimowe organizuje 
Małopolskie Towarzystwo Ogrodnicze we 
Lwowie. Informacyj uaziela Sekretariat 
T-wa, Lwów 23 Zamarsiynów. ul Lwow­
ska 117. tel 28—17

— Dyrekcja Państwowej Komisji egza­
minacyjnej przy Konserwatorjum Pol. Tow. 
Muzycznego we Lwowie dla egzaminów z 
muzyki i śpiewu jako przedmiotu naucza­
nia w  szkołach średnich ogólno .  kształ­
cących i seminariach nauczycielskich za­
wiadamia. iż podania o dopuszczenie do
egzaminu jakoteż zgłoszenia doegzaminów 
poprawczych w sesji jesiennej należy
wnieść najdalej cio dnia 30. września br -  
dołączając równocześnie kwotę zt 35‘—
na poczet taksy egzaminacyjnej, wynoszą­
cej zl. 75. Podania wniesione po oznaczo­
nym terminie bezwarunkowo nie będą 
uwzględnione.

— Zebranie b. uczenie gimn król. Jadw i­
gi. W czwartek. 21 b m.. o godz. 18. od­
będzie się w gmachu państw, gimn. kr Ja ­
dwigi (Potockiego 45) zebranie byłych 
uczenie. Ze względu na ważność spraw 
prosimy o najliczniejsze przybycie — M. 
Czarkowska. A. Czeżowska.

— Ofiarność kupiectwa lwowskiego na " 
dzieci lwowskie. Na ostatnią loterię fan. >- 
wa Miejskiego Komitetu Opieki Pozaszkol­
nej. w dniu 3 b m wiele firm lwowskich 
nadesłało cenne i doborowe fanty, składa­
jąc tem chlubny dowód swego wysokiego 
poczucia obj-watelskiego i zrozumienia do­
niosłych zadań, którym służy Komitet, a 
które streszczają się w tem, by najuboż­
sze dziecko przyodziać, nakarmić i otoczyć 
macierzyńską opieką. Oto wykaz ofiaro­
dawców: E. Hawranek. Gabriel Stark.
P MIkolasch i Ska, Berta Stark, Bon 
Marohe. E. Wroński, Jan Ouest. A. H 
Zippar, W1 Giechulski i S.. Bijou, Avin 
Abr. A., St. Opacki. L. Hoszowski. K Za-

MACIEJ FREUDMAN.

Królew ska Rocznica.
R e p o rta ż z  uroczystości olesko-podhoreckicli.

Nie było w ten dzień słońca, które- 
by podsyciło historyczną jasność rocz 
iiicy wiedeńskiej glorii i jej twórcy, 
polskiego króla Jana Sobieskiego. Ja­
sność i urok pamięci tego wielkiego 
jubileuszu, musiała w ystarczyć za ca­
la wspaniałość formy w jakiej miała 
być obchodzona, a której to wspania­
łości. znacznie złośliwa aura przeszko­
dziła.

Kiedy tia szczytowym dachu zamku 
w Olesku zaczęła się zwolna podno­
sić w górę państwowa, a potem kró­
lewska flaga, jakby na komendę za­
wyły i zakręciły tumanami ku­
rzu wszystkie wichry, które sobie 
obrały wygodną siedzibę wokoło 
zamkowego wzgórza. My stojący na 
dziedzińcu i zadzierający w góro sd0- 
wy, przeziębli do kości, pełno mieliś­
my tego kurzu w ustach i oczach. Nie 
zw racaliśm y jednak na to zbytnio 
uwagi, bo talk szumnie i „dźwięcznie" 
w tym wietrze rozległ sae Joipot flagi..

Było to już Po Mszy polowej i ka­
zaniu. długiem i pięknem, — tem pię­
kni ejszem. że oryginalny był kazno­
dzieja. W brunatnym habicie i z dużą, 
siwą brodą. Tłum cały, zebrany na 
stokach góry. uwieńczonej na swoim 
szczycie zamkowemi marami, sunął

niewypowiedziana barwnością ku potę 
żnym odrzwiom wiodącym na dzie­
dziniec. Roiło sie od przeróżnych 
chłopskich sukman, między którepiiii 
błyskały na sztorc postawione kosiska 
„kosynierów". Migotały bało-czenvie 
nią proporczyki w rękach dzieci. Od­
cinały sfę jednostajną zwartością woj­
skowe uniformy.

A to wszystko na tle tysięcy 
i tysięcy zwyczajnych „cywilnych" 
uczestników Święta i pielgrzymów do 
pamiątek Po królu Janie III. Straż leś­
na w zielonych mundurach, na ten 
czas przemianowana na zamkowych 
trabantów z trudem ten napór wstrzy 
mywała. Nie wszyscy przecież 
mogli się pomieścić na dziedzińcu i 
nie wszyscy naraz pomieściliby się w 
zamkowych komnatach. Ledwo miej­
sca starczyło dla władz, delegacyj i 
dziennikarzy. A tych ostatnich było 
duiżo. Nie brakło i przedstawicieli 
pism angielskich, francuskich, am ery­
kańskich i t. d.. którzy zjechali sie w 
liczbie aż czternastu.

Przed odsłonięta tablicą ku czci kró 
La, stanęli poza miejscowymi organiza 
torami uroczystości, delegat Rządu 
Min. Kaliński, wojewodowie lwowski 
i tamtspolsKi. generałowie, j prezydent

miasta Lwowa w raz z dwoma wice­
prezydentami. Za nimi inni reprezentan 
oi i goście. Przemawiają — wprzód P 
Cieński, potem Min. Kaliński. Słowa o 
potędze królewskiej Polski i drwale 
jednego z największych jej rycerzy 
Sobieskiego, ilustruje Hymn Państwu-; 
wy i „My Pierw sza Brygada". Chór 
tarnopolskiego „Barda** śpiewa pieśń 
„Bogurodzica". Powiewają wokół 
sztandary... A najdumniej łopocą flagi 
państwowa i królewska na baszoie... 
Razem zs  wszystkiemu oglądaliś­
my wnętrze oleskiego zamku. Znać, że 
niedawno wydobyto go z zapomnieńa 
choć i tak w stosunku do krótkiego 
czasu dużo zrobiono, by jako tako je­
go wielka przeszłość odtworzyć. Było 
tam pusto, — na czas uroczystości zor 
ganizowano w komnatach pokaz prze 
mysłu regjonalneigo. Dla nas, Pola­
ków, te drewniane i ceramiczne „oka­
zy" są rzeczą znaną, — inaczej z na­
szymi zagranicznymi kolegami. Ci ob- 
tadowują się zapalczywie wszelkiemi 
glliuiianemii garnkami i talerzami, ba- 

. widłami z drzewa i innemi drobnost­
kami. Jedna z pań zaopatruje się na- 
welt w ogromna chłopską torbę sło- 
miankową, by zmieścić w  alej w szy­
stkie swoje „skorupy". Podoba się tu 
wszystkim bardzo: i sam zamek i ro­
mantyczne jego Położenie i przecudny 
widok, który daleko, dalleko, rozpaście , 
ra się z jego wyniosłych zrębów.

Skończyły się .uroczystości na zam 
kp w Olesku. Schodzimy pio zboczu 
z niebylejaka estrożnościę. Mokro i od

błota ślisko. Szczęście, że mamy prze­
wodnika, w osobie red. Hor o szkle wi­
eża z Tarnopola, jednego z c z y n n y c h  
organizatorów Obchodu. Ten nas pr» 
wadzi do przytulonego niemal u pod­
nóża klasztoru OO. Kapucynów. Sado 
wi s ę cala brać dziennikarska w  kia* 
sztornym refektarzu. Obiad. A potem 
do auta i w dalszą drogę do Podho- 
rzec.

Te siedem czy osiem kilometrów, 
które dzielą Olesko od Podhorzec 1° 
jeden pochód tysięcy ludzi. Oddziały 
wojskowe i strzeleckie, harcerze i dzie 
ci szkolne, banderje chłopskie i lu* 
dność przyjezdna i miejscowa. Z trU' 
dem nasz Au9tro-Daimler“ p rz e m y j 
się wśród szyków piechoty i artyieryl 
skich bateryj maszerujących na def !a'  
dę w Podhorcach. Cieszymy się. 1J° ' 
goda się obłaskawiła, sypnęła snop®1*1 
słonecznych promieni, ozłacając wid® 
czne w dali i z każda minuta jakW 
uciekające mury zamku w Olesku.

Już w Podhorcach, je&zie się d»b™ 
kilometr ciasnym szpalerem ludzkh1’' 
Człowiek obok człowieka, głowa °h° 
głowy. I tak aż do wielkiej try b u n i 
umieszczonej między dwoma cud^y 
tej zapadłej okolicy. Między P rze. 
cznym kościołem, a pałacem pode q 

reckim, niegdyś króla Jana, a dziś °  
gą sukcesyj książąt Sanguszków. ^

Do tego pałacu kierujemy w?r2U, 
swoje kroki. Niemniej poprostu w 
chwycie. Na tej ©ustaci zdała od 1 ^  
ru światowego, na tle tylko łąk i 'aSje. 
najpiękniejszy okaz budownictwa 5
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Sąd doraźny w  Przem yślu.
M otaerca Zy c h  przeci sądem .

(O J własnego fcorespodenta).

leska, L. Zalesi;, J. Nowak A Baczewski. 
K. Lewicki. L. Propst, Sarmacja. Zakopa­
ne — Morr i Stachowicz. Fr. Ichniowski. 
Z. Tenrakowa. Bracia Starzewscy. Kouie- 
wicz i Syn, Gerszon Schor. Gubrynowicz 
i Sy.i, I wowiska Fabryka Chem. „Tlen". 
Wł Euszek Al. Onyśko. M. Kistryn. Jan 
Sw,ęs. St. Malinowski. Józef Oźmiński. J. 
SiUarowicz, Jan Koloński. Ka-Ri-Bi. B. 
Chraitliik, J Po^ament. „Rumana". Wik*o- 
rra i Broż H. Mandel. J. Bujak. J. Blas- 
balg. Auerbadi A., „Liturgia*. D: M Feil,
4. Łopuszański, M. Kann er, Kupferschmid. 
St. i L Korkes. „Diabetyk", B. Bohosie- 
wicz Schex i Stenzel. Bruoit, „Orzeł Bia­
ły", L Koszeliński.- '..Wasze Oczko". W a­
gner - Lang. E. Riedel. Kolpan. Jaeger. 
Gutterman. Rozenzweig. Perfumerja M ar,a. 
cka, Rentschne' Strick, Dażwański. Ka- 
lisch, Atlas, brumeid. Karl, Dominik. Kli­
nika Laiek. Brandt. W interftld, Krawiań- 
,ski. Meiwaid, Z. RucKer. Jan Hoflinger, 
.BrauiKa'-. Wedel. „Hazet" Zakład lotokra, 

ficzny ..Styl", kino Pałace. Hak Hut". 
Szsia na Znies;eniu. Hegediis. — Miejski 
Komitet Opieki Pozaszkolnej składa na tern 
m eiscu powyższym firmom serdeczne po­
dziękowania.

 O—

— Raut u wojewody o. Befliiy-Praż- 
mowskiegO ,Jak .iuż donosiliśm y. 23 i 
24 b  nt. odbędzie Sie w e L w o w :e wici 
lta kOticeniTacia s trze leck a  i sz e re g  u * 
T oozystości z w ią z a n y c h  z p o cz ą tk o w ą 
działa lnoś-cą Związicu S rz e le c k ie g o  
iia te ren ie  L w o w a  w  o k res ie  p rze d w o ­
jennym , Na u ro cz y sto śc i te p rz y b y w a  
sz e re g  zap roszonych  gości. Z okazji 
z jaz d u  i u ro c z y s to śc i strze leck ich  
odbędzie się u P. w o jew o d y  B eliny- 
P ra żm o w sk ie g o  r a u t  w  niedziele 24 
b. in, dla zaproszonych  gości.

— Bud°wnictwo szkół p°wszech- 
nych. W niedzielę dnia 17 b. m. odbyło 
się w szkole męsKiej im. M. Konopnic­
kiej zebranie Tow. popierania budowy 
pubh szkól powszechnych. Po zagaje­
niu oraz głęboko ujętym i wyczerpują­
cym refe-acie dyrektora szkoły P. 
Królika o  ustroju szkolnictwa i po 
przedstawieniu sytuacji w szkodnic­
twie powsz . ukonstytuował się W y­
dział Tow. w  następującym składzie: 
dyr. Królik, przew., p. Landa, zast. 
przew.. p Wollisch. sekretarz 1 p- Hiil- 
Je, skarbnik. Delegatem do Tow. Ob­
wodowego ?wybrano p. inż. Bluina.

— Zmiana terminu Walnego Zjazdu 
T. S. L. w TamOpolu. Z a rz ą d  g łó w ­
n y  T. S. L . zm ienił te rm in  w alnego  
zjazdu d e leg a tó w  T. S. L. z '"•Lej P o l­
ski, k tó ry  m iał się o d b y ć  w T arn o p o lu  
7 i 8 p aźd ziern ik a . Z 'a zd  ten  odbędzie 
się 14 i 15 październ ika  b. r. Z pow odu 
z jazd u  o d b y w a ją  sie  ju ż  te ra z  p rzy g o ­
to w an ia  o raz  u k ła d a n y  je s t p ro g ram  
obrad , k tó ry  z w ła sz c z a  d la  te re n u  ści­
śle k reso w eg o  b ę d ą  m ia ły  doniosłe  
znaczen ie.

- — o------

dem n asteg o  w ieku! D ługi na p a re se t 
m etró w , w y so k i p a rk o w y  szp ale r p ro ­
w a d z i od w ró t p ie rw szy ch , do  zam k o ­
w ej, c iężko  ku te j b ram y . B ram a ta  
tk w i w  m urze n a  Parę m e tró w  g ru ­
b ym , — m urze jeszcze zupełn ie silnym  
i dob rze  u trzy m an y m . F ro n to n o w e 
schody  w ioaa d o  w n ę trz a . I tu dopiero  
ro z ta cz a  sie p rzepych  boazery j. ścien­
n y ch  m alow ideł i inkrustacji, bezcen ­
n y ch  su fitów  i D orozw ieszanych  n a  
śc ianach  o b razó w  W  ro g ach  kom nat 
strażu j a au ten ty c zn e  h u sa rsk ie  zbro ice 
z  sk rzy d łam i i kopjam i w  że laznych  
ręko jeściach . A w  jednej w ielkiej sa li 
ro zp ię ty  nam iot z w z o rzy s te j m aterji 
w schodniej, n iegdyś w łasn o ść  h e tm a­
na R zew usk iego , ongi dziedz ica  tego 
Pałacu.

Oprowadza nas i udziela wyczerpu­
jących objaśnień p. dyr. dr. Gzołowskl 
ze Lwowa. Pod starym, zasadzonym 
leszcze przez Króla Jana, a wciąż ro­
dzącym owoce orzechem spotykam w 
Sronie zasłuchanych w histo“je zamku 
Prezydenta Drojanowskiego. K orespon 
denci zagraniczni, chodzą jakby odu­
rzeni, Słychać zachwyty: angidłskie, 
francuskie i nawet niemieckie.

O godzinie trzec ie j defilada. N a­
przód m aszeru ją  pułki 12 K resów , d y ­
wizji p iech o ty  pod dow ództw em  gene­
z a  D ow oyno-S ołłohuba- W śró d  n ’0 '1 
ch o rąg jew  husarji w  a r ty s ty c z n ie  od­
tw o rzo n y ch  stro jach  h isto rycznych- 
S pontan iczne ok lask i tłum u z ry w a ją

Pized Trybunałem doraźnym prze­
myskiego Sądu Okięgowego pod pr^e 
wodnictwem wiceprezesa sądiu Okr. 

Pechego wyznaczona została ha dzień 
19 b. m. rozprawą przeciw Tadeuszo­
wi Zychowi, oskarżonemu o zbrodnię 
m orderstwa rabunkowego.

Zych ur. w r, 1894 w Mościskach i 
tam stale zamieszkały, rei. rzym. kat., 
żonaty, ojc cc 3 dzieci, murarz z zawo 
du. umiejący czytać i pisać me posia­
dający żadnego majątku, staje przed 
Sądem doraźnym oskaiżony o to że 
nocy z  28 na 29 sierpnia 1933 r. w Mo- 
Śkyshach umyślnie zabił Sche ndlę i 

Breind'ę Scnlaff przez zaJanie im ło­
mem żalaznym ciosów po głowie oraz 
duszenie rękami za gardło, poczem 
Zabrał im przemocą gotówkę w Kwo­
cie 110 zł., kilkanaście srebrnych mo­
net austriackich, 2 pierścionki złote, 
kolczyk złoty, nożyczki, pulares, prze 
ścieraćlo , koimerzyk futrzany.

Czynem tym dopuścił się Zych 
zbrodni z  art. 225 § 1 i 259 k, k., ulega 
iących karze po myśli art. 32 rozp. 
Prez- Rzplitej w postępowaniu doraź- 
cem z 19 m arca 1928.

Wedle brzmienia aktu oskarżenia 
Zych zastaw szy w mieszkaniu starą 
Schlaffową. gdyż powrotu córki nie 
mógł się doczekać, obejrzał ściany, 
które niedawno naprawiał. Usłysza­
w szy zaś odgłosy kroków przed do­
mem kazał jej postawić lampę na stole, 
potem wyciągnąwszy momentalnie 
łom żelazny z ped bluzki uderzył 
Schlaffowa w tył głowy. Schlaffową 
słaniającą s,ę. kiedy upadała mu na 
piersi Zych pchnął na pobliskie łóżko, 
poczem szybko nakry} ją kapą. Nastę­
pnie pospieszył ku kuchni, gdyż us.y- 
szał kroki w  sieni.

Już w drzwiach pokoju zauważył na 
progu kuchni Braind'ę Schlaffównę, 
którą właśnie wróciła z Przedstawie­
nia w Sokoie. Wklząc w mieszkaniu 
znajomego (Zycha) wróciła jeszcze do 
sien;. Zamknęła główną bramę, po- 
ozen  znów weszła do kuchni i zaraz 
zapytała, gdzie mama? W chwili, gdy

Bądź n o w o c z e s n y m  
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młoda Schlaffówna zbliżyła się do łóż­
ka, uderzył ją Zych łomem w głowę 
tak, że runęła całym ciężarem na po­
dłogę obok łóżka.

W tej chwili stara Schlaffowa ftido- 
czniecznie odzyskawszy przytomność, 
podiwignęla się z łóżika i ostatkami sił. 
chwiejnym krokiem podążyła do ku­
chni. ,W ówczas Zych zajęty dobija­
niem Schłaffówny zerw ał s ę z podło­
gi i podążył za  stara Schlaffowa do 
Kuchni, gdzie ją łomem żelaznym 
znów uderzy} w głowę .

Schlaffowa pod wrażeniem ciosu za 
toczyła się ku drzwiom od szpidhłerza 
weszła do wnętrza i tam upadła.

Oskarżony Zych tymczasem wrócił 
do pokoju, w którym leżała Schlaffó­
wna. Zbrodniarz ugodzit ją kilka razy 
łom,em w głowę, poczem wrócił 

„znów do Schłaffówny a widząc, że 
•również zada} szereg ciosów temsa- 
mem narzędziem. Następnie powrócił 
znów do Schiaffówncj a widząc, że 
jeszcze żyię, chwycił ją za gardło i 
tak długo ją dusił, aż mu Pod rękami 
wyzionęła ducha. Zapewniwszy się, że 
zgon już nastąpił, pośpieszył jeszcze 
do spichlerza i tu również rękami udu­
sił Dchialfową. dajaca jeszcze słabę 
oznaki życia.

Dokonawszy tego ohydnego morder 
stwa na dwóch kobietach, przeszukał 
najpierw odzież Schlaffowej a nastę­
pu e szafy, szufladę, kumodę. łóżko, 
siennik, stolik i piec w pokoju i skrytki 
w ku±ni. gdzie znalazł gotówkę i pie­
niądze wyszczegolnone na wstePie ni 
hiejszego sprawozdania.

Oskarżenie przeciw Zychowi wno­
si wiceprokurator Zdz. Łobaza. Oska­
rżonego bronić będzie adwokat wyzti. 
z urzędu przez tut. del. Iwowsk. Izby 
Adw., gdyż rodzina oskarżonego z po 
wodu braku pieniędzy nie była wsta­
nie zaangażować obrońcy wedle swo 
bodnego wyboru.

Rozprawa wzbudza zrozumiałe za­
interesowanie.

 o------

Z Polskiej Akademii 
Umiejętności.

Jak wskazuje ostatni roaznik Pol­
skiej Akademji Umiejetoośca, instytucja 
ta kontynuuje pracę nad nowiem w yda 
nieui Ercyldopedjj Polskiej : Biblio­
grafii Polskiej, przygotowuje Polski? 
Słownik Geograficzny tomy Prac Pna 
ńlilstarycznyoh, dale; prac z etrtogifcii, 
z dziejów oświaty i szkolnictwa. W y­
działy i komisję lilię ustaią w wyda­
waniu jut1 vch dzieł: prowadzi się 
leż wyd. ie „Przeglądu rristarji 
Sztuki", i; . ! oiinisyj językowej, mor­
skiej i Slowulką Staropo:skiegu. dalej 
Atlasu Języka Polskiego i słownika 
łaciny średniowiecznej Wnet ukaże się 
h.istora Siąska do końca XVI w„ m- 
storja filozofii polskiej. Wre praca w 
Bibliotece Poiiskiej w Paryżu, funkcjo­
nuje choć słabo stacja rzymska.

Zakończenie manewrów 
wojskowych.

Agencja Wschód donosi z e S tan is ła ­
wowa: Na terenie Małopolski wschód 
niej zostaiy zakończone m anew y wo] 
skowę, w których uczestniczyli atta- 
ches wojskowi państw zagranicznych. 
Z okazji zakończenia manewrów irspe 
ktOr armji gen. Rómtnel wydał śniada­
nie, w którem uczestniczyli z zapro­
szonych gości: Wojewoda stanisła­
wowski p. Jagodziński i dyrektor kolei 
inż. Wołkanowski, ponadto z  w yż­
szych wojskowych wzięli udział; Szef 
sztabu głównego gen. Gąsiorowsk*, 
gen. Kordian-Zainoi sKi f inni.

Po zakończeniu manewrów, oficero 
wie zagraniczni zwiedzili część gór­
skiego terenu klimatycznego Woje­
wództwa stanisławowskiego, a w 
szczególności Jaremcze wraz z najbliż 
szą okolicą. Oficerowie zagraniczni o- 
prowadzani przez oficerów polskitdi, 
wyrazili zachwyt podczas zwiedzania 
wodospadu jaremczańskiego, wiaduk­
tów kolejowych itp.

Bezpośrednio ze Stanisławowa ofi­
cerowie zagraniczni odjechali do W ar­
szawy.

Z SALI SADOWEJ.

Aptekarz skazany za prze­
chowywanie narkotyków.
Wczoraj toczył się przed Trybuna­

łem karno-skarhowym proces przeciw 
mgr. Leonowi Zuckermanowi, właści­
cielowi apteki Karola Dilia przy ulicy 
Piłsudskiego 14, oskarżonemu o prze­
chowywanie w aptece i swem mieszka 
niu nadmiernej ilości naikotyków (mor 
finy i kokainy). Rozprawę prowadził 
r, Michale, oskarżał wiceprok. Czeme- 
ryuska, bronił ętn. s. Zgóralski. Mgr. 
Zuckeniian został skazany na 14 dni 
nresztu i 100 zł. grzywny.

Uoaremmone włamanie 
przy ulicy legionów.

W łamywacze lwowscy iuż po raz 
drugi usiłowali okraść sklep jubilera 
Rappa przy ul. Legionów 19. Przed 
dwoma laty ujęto włamywaczy w pi­
wnicy pod sklepem gdy wiercili otwór 
w sklepieniu, aby tamtędy dostać się 
do sklepu.

Wczoraj po południu wywiadowcy 
policyjni zauważyli, że brama realno­
ści przy ul. Legionów 19 jest zamknię­
ta. Zaciekawieni tym faktem weszli na 
podwórze, gdzie spostrzegli otwarte 
drzwi, wiodące do piwnicy, należące! 
do restauracji ,.Bristol“.W piwnicy tej 
ujęto ti/ech  włam yw aczy przy wier­
ceniu otworu do sklepu Rapsa. Zostali 
ujęci J?n Musiał zam. przy ul. Pauli­
nów 12, Michał Stecura zam. prz^ ul. 
Legionów 19, i Teodor Babiak zam. 
przy ul. Bilobarskiej 100. Wszcstklcłi 
osadzono w  aresztach policj tayoh.
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rzy  jak-by zwidów minionej przeszło­
ści, wspaniałej i zachęcającej swą na­
dzieją do pracy nad przyszłą także 
potęgą. Za nimi oddziały Związku 
Strzeleckiego, P,W„ Harcerstw a i ban- 
deryj ludowych. DefJaida kończy się w 
rzęsistej ulewie deszczu. 1 tak czas 
już na przyjęcie, jakie wydają dla za­
proszonych gości właściciele lMdho- 
rzec i pałacu, księstwo Sanguszkowie. 
W dolnych zamieszkałych salach h i sto 
rycznego pał.acu, gromadzi się prze­
szło sto osób Alinister. wojewodowie, 
generałowie, okoliczne ziemiaństwo, 
Przedziwnie czarujący jest ten wie­
czór pośród spotykanych co krok pa­
miątek przeszłości, na tle stylowych 
mebli, w jłdnym  z najpiękniejszych 
pałaców Europy. A to wszystko przy 
blasku tajemniczych świec w ogro- 
rm.ych pająkach i kandelabrach.

Książe Sanguszko jest gospodarzem 
niesłychanie uprzejmym.

Herbatka przec iąg a  sie do Późnego 
wieczora. Czas ju.ż wracać. P rzy  bla­
sku smolnych pochodni i łuczyw dzie­
rżonych przez straż zamkową zajeżdża 
ją na podjazd automobile. Pałac cabie 
ra z zewnątrz w tem świetle nowego 
jeszcze czaru. Ale nie czas już teraz na 
dalsze zachwyty. Ksiaieca „Hispano- 
Suiza“ u wozi nas na stację kolejową 
w  ̂ Ożydowie.

Tam już niema śladu historycznych 
czarów. Sa małomiejskie domki, sm u­
tne i mroczne. A nas czekają w  ulewie ,
śmmsom

Sąd doraźny 
w  K u likow ie.

m o r d e r c a  s k a z a n y  n a  k a r ę  
ŚMIERCI.

W  Kulikowie odbyła się wczoraj roz 
prawa doraźna przed lwowskim sądem 
na sesji wyjazdowej przeciw rolnikowi 
Piotrow i Żołtanieckieinu. lat 22, uro­
dzonemu w Kłodnie, pow. Żółkiew, 
wyznania gr. kat., oskarżonemu o za­
strzelenie z uciętego karabinu wojsko­
wego w nocy z 22 na 23 sierpnia b. r. 
Elżbiety Stelmaszek, żony gospodarza 
z Kłodna.

Oskarżony krytycznej nocy udał się 
w towarzystwie Wojciecha N.kroto- 
wicza na kradzież jabłek i kur. W cza­
sie ucieczki z zagrody Stelmaszków 
Żółtaniecki zastrzelił Elżbietę Stelma- 
szkową.

Rozprawie przewodniczył r. Me­
dyński; oskarżonego broni adw. dr. 
Goldblątt.
Po Przesłuchaniu oskarżonego i świad 

ków Trybunał ogłosił o godz. 14-tej 
wyrok, mocą którego Piotr Żółtaniecki 
został skazany na karę śmierci przez 
powieszenie.

Na wniosek obrońcy Trybunał przed 
stawił p . Prezydentowi Rzplitej proś­
bę o ułaskawienie. Jeśli P. Prezydent 
me skorzysta z prawa łaski, w yrok zo 
slahie wykonany w Kulikowie w  ciągu 
nocy.

— Nominacja dyrektora gimnazjum 
w Brodach. P. Minister W. R. i O. P* 
mianował p. W ładysława Soltyisika 
dyrektorem państwowego gmiru»]um 
,u tttttapa w  BaugafUi
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Kodyfikacja polskiego prawa naftowego.
W sierpniu b. r. og!,o-sz.o»iy został 

T ządow y iprojekt gómiicziej ustawy 
naftowej. Projekt ten oparty jest na 
sysWhjiie „woli (górniczej" w pcłąćze- 
hju -jednak a o  p ew nego  stopnia z syste 
mem koncesyjnym. Projektowana u- 
stawa w odróżnieniu do dotychczas o- 
tcwdązu-iącej ustawy naftowej z r. 
1384 wyłącza przeto złoża podziemne 
(bitumiczne) z rozporządzailności wła 
ścicieia grunta.

Projeiki rządowy rozesłany został do 
oświadczenia sie curgan-izacjorn i insty­
tucjom przemiałowym., pociziem m.a zo 
stać przedłożony etatom ustawodaw­
czym.

Dotychczas wypowiedziały swe opi 
uje: Izba Przemysłowo-Handlowa we 
Lwowie i w Krakowie, oraz Związek 
Izb Przemy sio-Handlowych w W arsza 
wi;e. Po-zatem w prasie codziennej i 
fachowej pojawił się szereg artyku­
łów, omawiających nowy projekt usltla 
wy.

OPINJA IZBY PRZEMYSŁOWO. 
HANDLOWEJ WE LWOWIE.

W  opinii Izby Przemysłowo-Handlo­
wej we Lwowie, zgodnej zresztą z opi 
inją Izby Przdmysłowo-Hanidowej w  Kra 
kowle, oraz Związku Izb Przemysłowo 
Handlowych w W arszawie, podkreślo­
no przedewszyslilkiiemt, że rniomleint o- 
becrij uje nadaje się do przeprowadzę 
ni a radykalnych zmian gdyż zdaniem 
Izby te przeszłetiki, kiióire jeisizcze w ia ­
tach 1827-1929 przemawiały ze refom # 
■ustawodawstwa liaft owego, obecnie 
utraciły znacznie na swej aktualności

Memoriał Izby podkreśla, że: „prze­
mysł naftowy, który na równi z  Imne- 
ini gałęzią,Aii produkcji znalazł się w  or 
l:>icie światowego i krajowego kryzy­
su w ogólności, a naftowego w szcze­
gólności — szuka od roku 1929 dróg 
dla wybrnięcia z ciężkiej sytuacji, 
przyczepi kwestia zasad przyszłego u- 
sfawodaws.twa górniczo-naftowego sita 
nowi w całokształcie problemów sana 
cii stosunków niewątpliwie ważki ele­
ment, jednakże nie do. tego stap,nim by 
właśnie w  tej chwiili miał on być dieifi- 
ńtyw m e i na dziesiątki lalt spetiryfi-ko- 
wany. Przemysł naftowy znajduje sie 
w tej chwili w stadjum reoirganiteaciii, 
wynikajabej w pierwszym rzędzie z 
wpnow aa,zen.ia w ostatnich lataich w 
żyoie szeregu ustaw i rozpoi ządiz,eń, 
które bądź bezpośrednio, bądź toż po­
średni©' w yw rą niewątpliwie znaczny 
wpływ r.a rozwóii przemysłu naftowe­
go w najbliższej przyszłości. Ustawa o 
uregulow i^u stosunków w przemyśle 
naftowym z dnia 18 marca 1932 nada­
ła Panu Ministrowi Przemysłu i Han­
dlu daleko idące uprawnienia w regu­
lowaniu poszczególnych 2agaditvcń prze 
myslu naftowego, gdyż — poza taan- 
difeim wewnętrznym — najważniejsze 
dkiedziny. ttotyi&fcace tego przemysłu, 
zostały temi petno-mcc-nictwami objęte. 
Należałoby więc wyczekiwać przez 
pewien czas rnzuHatów wykonania tej 
iidtawy, pozwolić przemysłowi na przy 
stosowanie sie do zupełnie nowych wa 
ranków, jakie na tern tle w yńkają 1 
w vnknąć mogą. i d o p p o . po wyko­
rzystaniu tych wyników nr.zy stąpić do 
ewent. .rewizji dotychczasowych pod­
staw" prawnych kopalnianego przemy­
słu naitotaegn. Rozporządzenie z diniia 
12. października 1932, powołując* dio 
żjoia przymusowa organizacje pod na 
zwą „Paliski Eksport Naftowi ‘ wpro­
wadza rak istotne i głęboko wrzyna­
jące się zmiany n-ietylko w dziedzinie 
zagranlc-anego obrotu produktami naf­
towymi, lecz także w dziedzinie regu- 
1 owiania obrotu wewnętrznego, a po­
średnio i produkty pim vntaei, że rów 
nież i z tego powodu należałoby poz­
wolić przemysłowi ra  okrzepnięcie w 
;ych nowych formach organnlzacyj- 
tiych, najeżałoby wyczekać, jak uiksżmł 
tiria się stosunki i łasy w  naszym pt>’ic 
my He naftowym oa 'de zasadniczych 
pnc-Tągnięć w da ddStole LłęttawKudaW*

czej. a dopiero Później przez zużytko­
wanie. poczynionych doświadczeń przy 
stąpić do zmiany kodyfikacji ustawo­
dawstwa naftowe go“.

Izba Przemysłowo-Handlowa wyraża 
dalej zastrzeżenia merytorycznej na­
tury. 1 tak zdanie-m Izby: .„Zasaca
„Woli górniczej", przyjęta w pirojekićfe 
wyłączająca z prawa rozpoi ządlzailno- 
óci właścicielu gruntu żywice ziemne 
nie została konsekwentnie utrzymana, 
przetyipńe projekt, przyjmując ją na 
wstępie, w dalszych postanowieniach 
zryw a ze -swobodą górniczą, względ­
nie ją w sposób bardzo jaskraw y spa­
czą, a przechodzi na system koncesyj­
ny, wynikający z postanowień roz­
działu 111 Działu II o  (państwowych 
zerwataoh naftowych. Niejffeżnie od 
tego projekt utrzymuje ;fa lat 25 obe­
cny system prawny i wypływające z  
niego uprawniania, zaczem podtrzy­
muje w  dalszym ciągu -cały dotychcza- 
sowy stan prawny z wiszelkieml z nie­
go wypływającemi ujem-nemii konsek­
wencja mi. Projekt nie rozwiązuje: za ­
tem w sposób planowy najtrudniej­
szego dylematu, jakim niewątpliwie 
Jest zagadnienie} ■•* przyjścia z doraźną 
pomocą przemysłowi naftowemu w 
dziedzinie kopalni ot. wa naftowego, lecz 
przeciwnie— na przeciąg najbliższych 
’at 25 stawia się przemysł wobec 2-ch, 
a naw ę w  3-ch Isysleinów ustawodaw­
czych sprzecznych i kolidujących ze 
sobą. które w  pralktycznem zastos.o- 
wanta muszą doprowadzić do chaosu, 
dezorganizacji stosunków w przemy­
śle, a  w  oStateczrej konsekwencji do 
wręcz przeciwnych rezultatów, amiUżełi 
te, ktore były  w ytyczną dla opracowa 
mila projektowanych zasad prawnych 
przyszłego ustawodawstwa naftowe­
go".

Motywraąc powyższe twierdzenie pod 
kreślą memoriał Izby, że systeim, wpro 
wadizany w projekcie doprowadzi d*o 
zahamowania ruchu wiertnśioziego ponile 
waż przy systemie wyłącznych poi1 po- 
szuki-w-aczych (Atr. 15 i nast.) projleiklt ma 

kładą łiazme rygoiry na poszukiwacza, 
który wzamiian za ryzyko ( ofiary fi­
nansowe olfcrzymuie w razie odkpy dla 
minerału nadanie górnicze, nie.poaois||a» 
jąoe w żadnym stosunku do wtóŚbweJf 
pracy, kapitału i ryzyka. Gdly bowiiem 
obszar poiła, poszukiwawczego wymoisi 
.zasadniiiczo 250 ha względ. przy odle­
głościach 20 km. od będących w  ruchu 
kopalń (przy poisz,uMjianitach. pionier­
skich 500 h a )#  obszar pola górniczego 
pod warunkiem prowadzenia ruchu aią 
głego obejmować ma oanvyżen obszair 
40 ha, phzy ruchu jednym żórawtjem 
wiertniczym. 70 ha przy 2-ch żóra- 
widch, a najwyżej 100 ha. przy utrzy­
mywaniu ruchu ciągłego trzem a żóra- 
wiami wnertńoze-mi. Pozostały obszar 
po nadaniu staje się naiomtast polem 
woln-em względnie stanowić będzie 
„państwowy rezerwat n a fto w *  (Ant. 
45 i 35 oraz 36 projekta). Jest zupełnie 
rzeczą zrozumiałą, że Państw a (Ant. 
35) z uprawnienia wynikającego z po­
stanowień o rezerwatach naftowych, 
będzie korzystało w  jaiknaijszeirazej mie 
rze i rem samem przy przyjęciu nada­
nia górniczego, w przecięciu 70 ha. oo 
najmniej 2/3 odkrytych zróż naftowych 
i gazowych przez przedsiębiorcę pry­
watnego. uzyskuje Państwo z-e specjał 
nym przywilejem, polegającym na tom, 
że poło, stanów'ące rezerwat państwo 
wy. staje się wyłącznem potom po^zu- 
kiwawczem, niezwiązajrem z żadnem! 
terminami, ani obowiązkami co d,o ro.z- 
poczęcia i prowadzenia robót poszuki­
wawczych. Rezerwaty państwowe w 
ten spO'Sób ntW.sfaiłe mogą być pirzltidmio 
tern transakcyj' handilówych, nadane 
dowolnie weidle swobodnej oceny Pań- 
cf(w,a. czyli temsamem system „woili 
górniczej" w  odntosiemu do znakomi.- 
teij wię^sziości obszarów już odkrytych 
zostaje zmłeptony w system koncesyj­
ny i Ło w e formfie niep rze widującej ja 
kichkiolwiilek warunków bib zastrzeżeń. 
Nie ulega Wątpliwości, że  talki siistsm .

tworzenia państwowych rezer watów 
naftowych musi budzić niutyłko -poważ 
ne zastrzeżenia, laaz nadto przyjąć 
triożma za ps\vn k, iż anstytucja rezer­
watów naftowych bynajmniej; nie bę­
dzie bodźcem do podejmowania inicija- 
tyw y w kidrunlku wzmożenia ruohu 
W! etr.niczieigo".

Memoriał Izby podkreśla dalej >zko- 
Jiwtość daleko posuniętej nngerenc® 
władz górni,czyoh, wychodzącej poza 
i diny koniecznej potrzeby, oraz uzale­
żnienia możność' prowadzenia przed­
siębiorstwa w  wieli- wypadkach od u- 
znania tych władz, jak również bardzo 
skomplikowany toK postępowania, po- 
p-rzcdzająicy nadanie własności górna- 
czaj.

Następnie podkpeśloino zbytnię sche­
mat y.zowan i e oblijgów wiertniczych^ 
nieliczące się z elementami gospodar- 
czemi i rozmaiternii warunkami tokal- 
nenfi.

W sprawię świadczeń na rzecz w ła­
ściciela gruntu zauważa memoriał Iz­
by, że wprowadzona w miejsce , brst- 
tów“ „oilbora" „stanowiąc przynależ­
ność do gruntu i z nim tylko pozby- 
ualna, zdąża do utruamenia przemysło 
wi zaku,pu briuttlów, przez co przemysł 
nigdy nie może zwolnić się od togó 
obowiązku względnie ciężaru w dro­
dze jednorazowej odpłaty. Nadto ofliho- 
ra. nie zabezpiecza przemysłu przied 
dalszemi obciążeń1 ami' bruttorweml
względnie analngtozmemii, ponieważ pro 
jdfct nie przewCdiuije takich postano­
wień, któreby w odpowiedni spusób 
przed takleniii konsekwenajanii chro­
niły. Dalsze bowiem obaiążenla są w e­
dle projektu możliwe j dopuszczalne n. 
P. w wypadkach, gdy praw a poszuki­
wawcze. w zględne Własność górnicza 
zostanie yozbytą względnie odistąpso- 
na oisobom trzecim, zaczom projekt w 
dalszym, ciągu nie zabezpiecza przed 
nadmieirnemt obciążeniami produkcji, 
oo -dotychczas ma mietjsoe“.

Memoriał wypowiada się następnie 
przeciw ' Instytucji „okręgowych zwtiąz 
ków naftowych", obciążających prz,ęd- 
sfebórrtw a naftowte materjąlrtle i iof- 
graniczających swobodę ruchów przed 
siębiorstw, jak również wyraża zastrza 
zeniia odnośnie dio rworze-n-ia nowych 
ilrtsftjłtMcylj, ftalk ,jzw!ie-zki w łaśc;io.,eill 

k:opałń“ oraz ,,-abtoryzowanych geolo­
gów naftowych".

W ychodząc z załtoźetnla, że skodyfilko 
wan-ie ustawodawstwa naftowego po- 
winno być odlłożone na stosewnieijs-zą 
chwilę — w ysuwa natomiast Izba Prze 
my-słowiO-Hainidlow a potrzebę - nowiem 
zacji tych dotąd obowiązujących prze­
pisów, któ-re najbardztolj zacążyly  na 
kopalnictwie raftow,em.

Ten , nia tj-ahmiastowy program" wi­
nien .zdaniem Izby obejmować następu 
jąicie zagadnienia:

a) ograniczenie udziałów brutto do 
maksymalnej wysokości 10%;

b) ograniczenie za  używanie rzeczy­
wiście zajętej po-wiarzichni (metrowe­
go), n-iewyiej zasadniczo od dwukrot­
nego dochodu brutto z uprawy daneigo 
grubtu, wedle- stawek uiSlaiMć się mają­
cych dlla poszczególnych gmin;

c) jedn-orazową przymusową proton- 
gatę konitraktów naftowych na taki 
c-kreis czasu, n-a jaki kontrakt pierwE- 
t:y opiewał, przy uwzględnieniu jed- 
nakże grabie d-op-uszcza-toości m aksy­
malnego. obc:ążenia kopalń w postaci 
udziałów brutto ii fnmych świadczeń, 
jak n, p. metrowego;

d) reforme pól naftowych przez uspra 
wntoniie wpisów f ułatwienie możności 
tworzenia pól naftowych z chwilą, gdy 
większość współwłaścicieli danej 'nie­
ruchomości zgodziła sie na odłaczei- 
-mto bitamiinów od własności nierucho­
mości.

POTRZEBA KODYFIKACJI 
POLSKIEGO PRAWA NAFTOWEGO.

Pinzedisfaw iliśm y z tanM zhośoi w  
główinyoh tylko zarysa:h opinie Izby 
P rzeinystow o-H ąadlia^  we Lwarwie.

Omówienie wszystkich poruszanych w 
memoriale ntome-n-tow, jak równlileż ca 
tośoi projektu ustaw y przerastałaby ta 
my jednego artykułu Poszczególnie w y 
łauiiiijące się ta zagąduieuia 0:Tłów,imy 
osobno.

Nile zależnie od tego pragirwamy na­
tomiast dać obaoniie na łamach naszego 
Pisma sposobność wypowiedzenia się 
reprezentantom wszystkich ugrupowtańl 
przemysłu naftowego i dlatego pozo- 
w-łamy naiaail otw artą dyskusję -na te­
mat naijpMeoszych potrzeb .przemysłu 
naftowego, którą zapoczątł.owaL-śn(y 
jeszcze w okreSće przedwakacyjnym. 
Piierwisze radesłare nam uwagi zanńe 
śoiimy już w naiibfższym numerze 
„Spraw Naftowych'1.

Już teraz jednak pragniemy stwier­
dzić, że nowy projekt ustaw y, ogólnie 
biorąc, zmienia podstawy prawne pr^e 
myslu uaftowtego w  sposoiD bez w ąt­
pień# dodatni. Na łamach naszego pi­
sma zawsze popieraliśmy staraiiiia w. 
kierunku zm:any obowiązującej doiych 
czas usnawy, której postanowienia o- 
Italie na zasadiziiie „akcesji" zaciążyły, 
w sposób mezwiUdia ujemny u& rozwo 
ju kopalnictwa naftowego. W tym .kle 
runku wypowiadały się też doroczne 
„Zjazdy Naftowe".

Jeśli chodzi o to, czy obecny mo­
ment nadaje się Jo przeprowadzenia 
zmiany pudsta-w prawnych w  żyuiu 
naszego -przemysłu — 'to nie podziela­
my w  całości tlyoh motywów, które 
wysunięta zostały w memoriale Izby 
Prze my sl-o-w o- H andtowej. W ysurąc 
musimy n-atomiast zaSlrzeżemiej, pod'yk 
towa-ns obawą o rozwól rodzimego Sta 
nu posiadania w  przemyśle naftowym, 
gdyż tmdno sobie wyobrazić możli­
wość aj;gażowani:.a się w obecnych wa 
i unkata polskich przifcdsiębk»rs,w naf­
towych w poszukiwania wiertnicze, 
wobec obowiązków j obłigów, jaikie 
przewidują yostanowiienta projek-u u- 
stawy. Przed-siębiiorSWa te, and pod 
względem mate-riataym, ani technicz­
nym nie są ną to przygotowane.

Zastrzeżenia meryifoirycztne, w ysu­
nięte przez Izbę Rrzetmysło-wio-Handlo 
wą winne sie stać przedmiotem S-zcze- 
gótowej dyskusji, f zapewne zostaną 
ore -rozwinięte przez organizacje prze­
mysłu naftowego. Błędy ustawy, jak 
zbytnią formia‘ls ly k t, przerost ingeren­
cji władz górniczych (chociaż ingereh 
oja ta .jest w  wielu wypadkach wska­
zana) d.tdzą siię niózaw*odn:e usunąć

Tworzenie „związków naftowych" 
przewidziane ustawą (może jednak w 
innej formie) .nie może być zdaniem na 
sze-m uważane za szkodliwe dia prze­
mysłu naftowego wobec „notoryczne­
go" braku konsol !dacji i: trudności o r­
ganizacyjnych w naszym przemyśle. 
Jest zaś kwestją dyskusji, takie orga­
nizacje więcej kosztują przemysł naf-o 
w y — „przymusowe", czy „dobrowol­
ne".

Uważamy natomiast,, za poważny 
brak pominięcie w nowym projekcie 
ustawy utwo-rzenia „Polskiego Ir.stytu 
tu Naftowego", który .przew idz ariy był 
w po-przecinńej redakcji projektu, któ­
rego kreowania domagały się Zjazdy 
Naftowe, j Zjazdy Zrzeszeń Technicz­
nych w tej myśli, że przyczyni sie o*1 
do sharmonl|zowan'a \ uproszczenia 
prac badawczych prowadzonych (przeS 
-instytucie już istniejące i umożl wi eko 
rom-iiczne ze środkowanie wysiłków w 
kierunku racjonalizacji gospodarki w 
przemyśle naflnowym.

Ograniczyliśmy ;>  do tych uwag 
ogólnych. Niezawodnie w niedługim 
czasie wypowiedzą się w tej snrawto 
wszystkie organizace przemysłu naf­
towego. Nie przesądzając w jakim kie 
rfmku pójdą te oświadcz- nfa, w yra­

żamy nogtod, i* przemysł naftowy \vj 
uien sic zadąć inlcnsywn ' p-rzestudjo- 
wani-em rządowego projektu ustawy i 
nieodki-adać Prac w tym kierunku na­
wet. jeśSSiby w ton ę togo przemysłu 
przieiw-ażyło zapatrywanie, że obecna 
chwil'a tre nadaje sie do z-mtany usta­
wy.

te to zs t s  ats. M fkv



Nr. z dnia 20 września 1933.

Młodzież wielkopolska i pcmorska we Lwowie
W ubiegła niedzielę zawitała w mu 

ry naszego grodu mtotlz eż szkół ś-re 
dnich Kura.orjutn poznańskiego w ilo­
ści -;S0 osób, w cztiri 124 dziewcząt 
i 106 chłopców ze swymi opiekunami 
i opiekunkami.

Serdeczne węzły przyjaźń, nawią­
zane podczas PWK, na której b y k  
młodzież lwowska w ilości 750 osób, 
utrwaliły się a momeiuty niedziOnego 
zapoznania się pozostaną na zawsze 
w pamięci jednych : drugich.

Na dworcu powitał goścń p. Wiiz. 
Tu!e;a w ciepłych i serdecznych sło­
wach im. Kuratorium .i Kom. przyję­
cia — imieniem uczniów przemówił 
Lersk* — poczerń doskonały chór se­
minarium państw, męsk. odśpiewał kił 
ka pieśni. Odpowiedziała kierownicz­
ka wycieczki W. Swinarska i ucz. Lu 
knerówna z Poznania. Tiumy miodzie 
ży lwowskiej — odprowadzając gości 
do przygotowanych tramwajów wznosi 
!y ntoustanne okrzyki na ich C2eść. 
Pomieszczenie znalazła wycieczka — 
u estety — aż w trzech miejscach — 
w Uornu Emigrac., w bursie Grun­
waldzkiej' i w' Domu Studentek — 
Lwów jeszcze się nie zdobył na schro 
nisko wycieczkowe.

O godz. 11 rano wysłuchano Mszy 
św. w katedrze, poozem u stóp pomni 
ka Sobieskiego złożyli wycieczkowcy 
wiiem;ec w asyście butca lio-n. naszych 
Kadetów. Po obiedzie kłóry spożyto 
w restauracji pana Stadtmu*- 
>a w Rynku, młodzież ze sztandarami 
Swych zakładów i z wieńcami udała 
się na groby Obrońców Lwowa. W 
Podniosłych słowach przemówił do go 
ści dr. Widroński, poczem delegacje 
Poszczególnych zakładów z Poznania,

(Dalszy ciąg ze strony 8-mej,)

Czynniki rządowe winne natomiast 
v  dalszej pracy, przed przedłożeniem 
Projektu us aw y Izbom ustaw odaw- 
Pzym nawiązać ścisły kontakt z prze­
mysłem naftowym najlepiej przez po­
dołanie specjalnej komisji.

Prace, w ten sposób prowadzone, 
Lcz niepożądanego pośpiechu przy ozy 
'Tą się niezawodnie do należytego wy 
świetlenia całego zagadnienia. Staną 

e one podstawą do decyzji tak w kie 
Linku konieczności zmiany szeregu po- 
stanowień obecnego projektu ustawy, 
lak też — jeśliby prace te nie mogły 
być szybko ukończone — do skonkre­
tyzow ana opinii, jakie postanowfenia 
boecnie obowiązującej ustawy miałyby 
być znowelizowane drogą osobnych 
•'Staw celem Przyjścia z doraźną po­
mocą przemysłowi naftowemu.

Sprawa jest niezwykle żywotna i o 
^asadnicze-m znaczeniu dia przemysłu 
hafk ,w ego. Musimy dołożyć wszelkich 
Larań, aby nowa ustawa, która na 
'jtugie laui zadecydować nia o formach 
*pć a przemysłu naftowego, której po- 
^wję-iiy w.eie uwagj i pracy azyuniki 
;2ądo\ve i koła przemysłowe stw orzy- 
a dia naszego przemysłu naprawdę ra 
'■tonalne i zdrowe podstawy bytu.

Inż. Stefan Suliminki.

i:,

VII. Zjazd Naftowy.
„ f Cgcroćziiy V! I -1 n y Zjazd Naftowy ur- 

rapowany urzsz Rudę Zjazdów Natto- 
tycli przy Stowarzyszeniu Polskich Inży- 

cjcrów Przemyślu Naftowego odbędzie się 
b grudniu w Borysławiu. Termin Zjazdu 
„s-alony został na dnie 8. 9 i 10 gru- 
(]l" a b. r. ze względu na korzystny zbieg 
J !‘. świątecznych, co pozwoli wziąć udział 
„ ^ jeżdzie szerokim kołom przemysłu
"“ftoweso.

Jako główny temat Zjazdu \vysunięte 
z stało sv dzedzinie kopalnictwa dokładne 
jpurazowanie stanu złoża boryslawskiego.
kôd y sk u to w an ie  środków zmierzających 

racjonalnej eskploatacji oraz rozpatrzenielll * *
°żlityości ożywienia produkcji przy pomo- 

j,' odbudowy ciśnienia. Program  przewidu. 
d ^  dziedzinie gospodarczej referaty n a te -  
pjy kierunków pracy w okresie kryzysu 
£ •"'ddto utworzone zostaną osobne sekcie: 
w z°vt:nicza i raiineryjna, w których omó- 

zostaną wyniki prac uzyskanych w 
2 tnich lataclt.

O koszenia referatów przyjmuje Komitet 
^katiizacyjny w  Borysławiu. Stow. Poł- 

Inżvnierńw B w “-  Naft.

Grudziądza Rogoźna, Kościerzyny, 
W ągrowca, Grodziska i w. i., złożyły 
wieńce w kaplicy. .Serdeczne, rzewne 
słowa padały z ust. uczeuicy Iieinkó- 
wny z Poznania i ucznia Gostyńskie­
go. Pod przewodnictwem dr. Broiła 
zwodzono cmantarz Powstańców, gi o 
by wielu zasłużonych, uczonych i poe 
tów i po odśpiewaniu roty u grobu 
Konopnickie-; odjechano tramwajami ua 
„podwieczorek11 do girnn. Królowej Ja 
dwigi. gdzie „Koło Matek11, Kurato­
rium, młodzież i „Straż Przednia11 ago 
towaly serdeczne przyjęcie gośeślom.

Uroczystość zaszczycili swa obecno 
,ścią p. Kurator Gadomski, nacz. Juss, 
wiz. Tuleja, Ptsch, Koziara, Kopacz 
i w. i.
Serdeczne przyjęcie zgotowane przez 

dyr. Madlerową, grono naucz, i matki 
uczenie, urozmaiciły występy młodych 
iirlys.fcic i artystów. Pięknie mówiła ] 
ucz. Szmiimkówna. na skrzypcach gra­
li Kozielewski i Szydcłkówna; dobrze 
deklamowała Nawrocka — przy forte 
piiuiiie dzielnie spisał się Gcrbaty i 
Wojciechowska a zwłaszcza Żurówna 
moment zaś humoru i radości wnieśli 
Orski, Radwański i Gajek — rywale 
Dana. Udały ten wieczór, to zasługa 
„Straży Przedniej11 z  dr. Kurdybacną 
na czele.

Młodzież, zachwycona picrwsijemi 
chwilami pobytu we Lwowie, rozje­
chała się tramwajami do swoich kwa j 
ter. Słowa podzięki należą s ę  kioro-

wmotwu MZE za sprawne dostarczę 
ii e wozów i zniżkę cen biletów.

Młodzieżą wielkopolską j pomorską 
opiekuje się grono nauczycielskie, zło 
żne z 20 osób z pp. dr. Lipską, dr. 
Swinarską, Serwacką i ks. Skórnie- 
LiJn ua czele — ze strony Lwowa de­
legaci Kuratorium, p. wiz. Tuleja z 
gronem profesorów. Ciężar zakwatero 
wania, wyżywienia i oprowadzania 
upadł na Lw. Tow, Krajoznawcze z dr. 
GhoifCiZiikiem ] Legeżyńskim na czele. 
Lmudiuy obowiązek oprowadzania i 
objaśniania spełniają pp. dr Brcit, 
Mouwiitz, Brykczyński. ucz Dobrzań­
ski, nadto samorzutnie nasza młodzież 
lwowska.

Dwa dni poświęcą goście zwiedza­
niu Lwowa — dziś wyjechali do Ole­
ska i Podhorzcc, jutro jada do Bory­
sławia.

W czwartek popoł. o godz. 3.30 od- 
bzdziiie się przedstawienie w Teatrze 
Vviełklin „Cyda11. Uprasza się mło­
dzież lwowską, by tłumnie na to przed 
stawienie przybyła i gości pożegnała 
— w* piątek bowiem rano o godz. 8.315 
odjeżdżają do Krakowa.

Kreśląc tych kilka słów ku pamięci 
pobytu Ruchanych Wielkopolan i Po­
morzan we Lwowie — żegnamy :ch 
słow y — „do widzenia11 m  lat dwa 
w Poznaniu — dego bowiem rokuiiilo 
dzież Kurat. lwów, jedz e do Wilna, i 
puszczy białowieskiej. R W.

Książka ze szczerego zło ta .
Gjeorges Underbrlte, milioner Am®- 

rykanśn, zbierał rzadkie eaąarnpiiar/ie 
książek, z których utworzył bogatą bi­
bliotekę, Po śmierci jego w roku 1931 
sukcesorzy zmuszeni byli sprzedać b i­
bliotekę. Przy sprzedaży okazało się, 
iż w księgozbiorze U nderbrite^ znaj­
dują s, ę białe kruki, bezcenne -egzem­
plarze, np. ipaipyrusy egipskie, indyj­
skie zapiski wyryte na karze drzew­
nej, zapiski na garbowane,,- skórze ko- 
ź-ięcdj, prawdziwe pergaminy ze skóry 
oślej. Najrzadszym i najdrogooenniej- 
szym atoli okazem w całym księgozbio  
rze była książka, licząca tylko pięć-

] dziesiąt stronic ze szczerego c.entuk -e 
go jak listek złota, na kfórem farbą dra 
xarską wydrukowany był tekst. Opra 
w a tei książki składała sie z dwóch zło 

;• tych płytek. Książka ta byJa własno­
ścią radży indyjskiego, który otrzym ał 
ją w rokit 1876, jako dar od swoich 
poddanych. — Radża, będąc k ędyś w. 
AmeiryCe, podarował kisążkę jednemu 
ze swoich przyjaciół, który, będąc w 
Potrzebie, sprzedał ją za dobrą cetnę 
Uiiderbrit‘ow(i do jego zbiorów. Książ­
ka ta jest unikatem w swoim rodzaju.

M.

Program  radjow y.
Wtorek. 19 wiześnia.

Lwów. (381J. Uodz. 7—7‘55: Trans. z 
Warszawy. Audycja poranna, 7o5—11*57.: 
Przerw a 11‘57 — 12 05: bygnał czasu z 
Obserwai. Astronom, hejnat m. Torunia 
z okazii jego '/tW-lecia. 1205: Muzyka
z płyt. ld ćo : CoUzienny przegląd prasy 
polskiej 1233: Komunikat meteoroiogiez. 
12’35: Dalszy ciąg muzyki z płyt. IZ'55. 
Dziennik potudniowy. 13—14'55: Przerwa. 
14‘55: Muzyka z płyt. 15'05: Odczytanie 
programu na dzień bież. 15T0: „bilva R e. 
ru n  i repertuar teatrów lwowskich 15’15: 
Muzyka z płyt. 15‘2o: Komunikat gospo­
darczy 15*35: Lw.owska Giełda Zbożowa 
i płyty. 15-45: Kącik L. O. P. P, 1550: 
P ły ta  gramofonowa. 15‘55: Trans z W ar­
szawy. Komun. Państw. Urzędu Wych. Fi­
zycznego i Państw. Związku Sportowego 
16: Trans,, z W arszawy. Koncert popular, 
ny z Ciechocinka w wykonaniu orkiestry 
sim t. O p tiy  Poznańskiej ped dyr Bole­
sław a Jyllji. J7: Listy i program y' omówi 
łuljusz s  Petry. dyrektor programowy 
Rozgłośni Lwowskiej Polskiego Radja. 
1/15 : Trans, z W arszawy. Koncert soli­
stów. W ykonawcy: Halina BerriaSowska
(so p r), Józef Kaminński (skrzypce) I prei 
Ludwik Urstein (akomp.). 1 8 ł5 : Trans z 
W arszawy. Odczyt z cyklu „Polska 
współczesna , 18435: Trans.  ̂ W arszawy 
Recital śpiewaczy Jadwigi Papińskiej! 
19*05: Muzyka lekka z płyt. 19'20: Roz­
maitości. 19 35: Odczytanie programu na 
dzień następny. 19'40: Ttans z W arsza­
wy. „Na widnokręgu". 19‘55 — 20: P rzer, 
wa. 20: Trans, z W arszawy. Koncert w 
wykonaniu orkiestry P R. pod dyr. Jó­
zefa Oziinińskiego, Mieczysława Saleckie- 
go (tejnor) i prof. Ludwik Urstein (akomp.). 
W przerw ie: >20‘50 —  21: Trans z W ar­
szawy. Dziennik wieczorny 21—21‘10: Ko­
munikat Lwowskiej Dyrekcji Koleji. 22— 
2315: Recital skrzypcowy p. Leona Acker.

_  Akomp. p. Tadeusz Seredyński. 
2215: Trans z Warszawy. Dalszy ciąg 
mwa&i tanecznej. 25T25; Wiadomości soor.

Z F j  S P O R T I j .

Pogoń orgćsnizuje m asowy 
slart o P . 0 . Sa

LKS. Pogoń jest pierwszym klubem w 
Polsce, który stosownie do wskazań Na­
czelnej Rady Wychowania Fizycznego po- 
łożył specjalny nacisk na sprawę POS — 
zobowiązując w statucie klubu swych za­
wodników i członków do startu o ta od­
znak.

Pragnąc przyczynić się w jaknajwiększęj 
mierze do propagandy tej odznaki honoro­
wej każdego wszechstronnego sportowca
— wzywa Zarząd Kiubu szerokie rzesze 

'sw ych sympatyków ao masowego jawienia
się na boisku Pogoni — gdzie codziennie 
można trenować odnośne konkurencje i "  
dniach ustalonych odbywać próby spraw­
ności przed komisją poci przewodnictwem 
znanego lekkoatlety, absolwenta CIWF — 
p. Drużbiaka

A więc wszyscy na bieżnię i boisko Po­
goni. na start!

Węgrzy lub wiedeńczycy 
we bur&wie w październiku.

Pragnąc wykorzystać wolne od zawo­
dów ligowych terminy — w pierwszej de­
kadzie października — Pogoń sprowadzi 
jedną z doskonałych drużyn Wiednia, lub 
Budapesztu na 2 dniowe zawody do Lwo­
wa. W najbliższych dniach pertraktacje 
zostaną sfinalizowane, a wynik podany d<> 
publicznej wdadomości.

Remont noiska i bieżni Pogoni 
ukończony.

Wbrew ludzkiej gadaninie o ciężkich 
czasach kryzysie i t. p. Zarząd Pogoni 
właśnie teraz rozpoczął i ukończył kapi­
talny remont swojego boisku, bieżni i u- 
rządzeń lekkoatletycznych. Boisko i bież­
nia zeuropeizowane, okolone wspaniała 
siatką, na 1 parterze usypany wał dla wi­
dzów (jeszcze nie ukończony całkowicie)
— szereg prac technicznych zaprojekto­
wanych na budowę boiska tieningowego 
na rok przyszły, to plon pracy w roku kry 
zysowym 1933 — naprawdę i rzetelnie do. 
datni i imponujący.

Tabele ligowe.
GRUPA FINALISTÓW.

towe. 22 35: Komunikaty 22*40—23: Mu­
zy k i taneczna z płyt

Środa. 20 września.
Lwów, Godz 7—7‘55: Trans, z W arsza­

wy. Audycja poranna. 7*55—11*57: Przerwa 
11*57: Trans, sygnału czasu z Obserwato­
rium Astronomicznego w Warszawie, hej­
nał z wieży Mariackiej w Krakowie. 
1205: Muzyka z płyt. 12‘25: Codzienne 
przegląd prasy polskiej. 12*33: Komunikat 
meteorologiczny. 12'35: Muzyka z płyt. 
12‘55: Dziennik południowy. 13—14'55:
P rzerw a. 14 55; Muzyka z płyt. 15‘05: Od­
czytanie programu na dzień bieżący 15*10: 
„Si.iva Rerum" i repertuar teatrów miej­
skich 1515: Muzyka z płyt. 15*25: Trans, 
z W arszawy. Komunikat gospodarczy, 
15*35: Lwowska Giełda Zbożowa i płyty. : 
15*45: Trans, z W arszawy. Skrzynka P. K.
O. 16: Muzyka z płyt. 17: Trans, z  War­
szawy Odczyt aktualny. 17 15: Trans z 
W arszawy Muzyka lekka i  „Gastronomii1*. 
17*55 — 18*15: Recital wiolonczelowy He­
leny Murczyńskiej, akomp p. Zofja Śnią. 
dowska. 18*15: Tr. z W arszawy: „Żołnierz. 
poeta** — Stefan Garczyński** (w setną 
rocznicę zgonu) — wygi. prof. H. Mości­
cki. 18*35: Trans, z W arszawy. Recital 
śpiewaczy Emmy Szabrańskiej. P rzy for­
tepianie prof. Ludwik Urstein 19*05: Płyta, 
19*10: Trans z W arszawy. Przemówienie 
o pożyczce narodowej. 19*20: Rozmaitości. 
19*35: Odczytanie programu na dzień na­
stępny. 19*40: Trans, z W arszawy. Kwa­
drans t literacki. p t.: „Człowiek zza
Oceanu11, nowela Anatola Sterna. 19*55— 
20: Przerwa. 20: Trans, z W arszawy.
Kwintet fortepianowy Ludomira Różyckie­
go. 20*50: Dziennik wieczorny 21: „Akcja 
Radjo Dzieciom11. 21*10: Trans, z W arsza­
wy. M uzjka lekka 22: Trans, z Krakowa. 
Odczyt esperanto o Sobieskim 22T5; Tr, 
z W arszawy, Muzyka taneczna. 22‘35: Tr. 
z W arszawy Wiadomości sportowe. 22*35: 
Komunikaty. 22*40—23: Muzyka taneczna 
« płyt gramofonowych.

Nazwa klubu Gier Pkt St bram.
Wisła 5 9 9:4
Pogoń 6 8 17:12
Ruch 5 6 15:12
L. K. S. 4 3 6:8
C racovii 3 2 8:8
Legja 5 0 7 :1S

DRUGA GRUPA.
Nazwa klubu Gier Pkt St. bram :
22 p. P. 4 8 11:5
W arsza wianka 5 7 13:9
W arta 5 5 8:6
Czarni 5 4 9:10
Garbarnia 6 3 12:15
Pudgorze 5 3 4:12

Kronika sportowa.
LEG JA DRUŻYNOWYM MISTRZEM 

W TENNISIE.
W niedzielę na kortach AZS. poznań­

skiego rozegrano finałowy mecz tenisowy 
o drużynowe mistrzostwo Polski, pomię­
dzy W arszawską Legją i poznańskim AZS 
Zwyciężyła bezapelacyjnie Legia w  sto­
sunku 6:1 Wyniki szczegółowe.

Tłoczyńsk! — Warm ński 6:1. 6:2. Wit- 
nian — Betdowski 6:0. 6:1, 1 łoczyński — 
Bełdowski 6:0. 6:2. Witman — Warmiński 
6:4, 7:5, Neiitnanówna—Gajslerowa 6:3 6:1 
Warmiński — Gcislerowa contra Neuma- ■ 
nówna — Tloczyński 2:6. 6:4, 7:5. Tło-
czyński — Witman contra Warmiński — 
Bełdowski 6:4. 9:7.

MAKS STOLAROW MISTRZEM 
ŁODZI.

W niedzielę rozegrano w Lodzi finału* e 
spotkania tenisowe w turnieju o mistrzo­
stwo miasta.

Wyniki szczegółowe: Maks Śtolarow — 
Foerster 7:5. 6:4, 6:4.

Jędrzejowska — Pozowska 6:2. 6:1.
Popławski — J. Stolarow contra Foer­

ster — Bratek 6:3. 6:2. 6:1.
Jędrzejowska — J Stolarow contra Po­

zowska — Popławski 6:0. 6:3.
Bratek — Schoen 6:1. 6.4. mistrzostwo 

juniorów
 o  -

S K Ł A D A J C I E  D A T K I  
NA GIMNAZJUM PO LSKIE  

===== w BYTOMIU I



Nr. z cln a 20 wrześnća UW.

Ogłoszenia urzedowe.
LICYTACJE,

I. Km. 317/33 I. Km. 823/33 Euykt ldcy- 
tarniny.. Komornik sadowy. Rew. I. w  Sta­
rym śaczu, urzędujący w Siarym Sączu 
p rz; ulicy Podgórze obwieszcza, iż dnia 
14 listopada 1933, o godzinie 9 przed połu­
dniem w Sadzie Grodzkim w Starym  S ą ­
czu odbęazie się przymusowa licytacyjna 
sprzedaż połowy realności lwh 28 gm. S ta­
ry Sacz oszacowanej na kwotę 4849 zł- 
najniższa oferta 3232‘o6 z l . całej realnośa 
lwh. 804 tejże gminy ojzacowanej kwo­
tę So9 zł., najniższa oferta 579*32 z ł ,  
wreszcie całej realności lwh. 805 tejże 
gminy oszacowanej na 156 zł., najniższa 
oferta 104 zl. z przy należnościami. Poniżej 
ofeity sprzedaż nie nastąpi. 3752/K

Komornik Sądu Grodzkiego 
S tały  Sącz, dnia 10 września 1933.

E. 375/32. Edykt licytacyjny. Dnia 2. 
października 1933. godzina 10 rano, sprze­
da Sąd przez przymusowa licytacje cała 
realność lwh. 1715, gminy Maków, obej­
mująca parterowy dom murowany i budy­
nek murowany, piętrowy. Cena szacunko­
wa 43.058 zł. 35 gr. Najniższa oferta: 
21.580 zł

Sąd Grodzki
Maków. 31 stycznia 1933 3781

I. Km. 746/33. Obwieszczenie Komornik 
Sadu Grodzkiego Rewiru I. w Mościskach 
na zasadzie art. 602 K. • P. C. obwieszcza, 
że w dniu 10- października 1933 r. o godz. 
9-tej przed poi. odbędzie się publiczna 
licytacja ruchomości w Krysowicach na 
gospodarstwie Andrzeja W'ącka. a to: 
2 szaf dębowych, 1 biurka dębowego uży­
wanego. 1 nowego stoliczka dębowego, 
2 foteli. 1 lampy wiszącej. 1 umywalni dę­
bowej, 3 karniszy mosiężnych, l szafy dę­
bowej. 11 stosów desek brzosiowych róż­
nej długości około 99 m;l, 1 młooarni ręcz­
nej, 1 sani, 1 wózka, 8 kóp żyta — łącznej 
wartości kilku tysięcy złotych Ruchomo­
ści te można oglądać w dniu licytacji w 
czasie wyżej oznaczonym na miejscu spr;ze 
aazy. K. 3784

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru 1, 
Mościska, dnia 14 września 1933 r.

II. Km. 1989/33. Edykt licytacyjny Dnia 
25 października 1933 o godz. 10 przed pot. 
odbędzie się w Sądzie Grodzkim zamiej- 
SKim we Lwowie ul, Kaźmierzowska 34 
biuro Nr IV —  publiczna licytacja real­
ności obj whl 61 i 1027 ks. gr. gm. kat. 
Zamarstynów. W artość szacunkowa po­
wyższych realności wynosi 40.916 zł. Naj­
niższa oferta wynosi 2u.45S zł. Przynależ 
ności oszacowano na 508 zł. Poniżej naj­
niższej oferty sprzedaż nie nastąpi W a­
runki licytacyjne i inne dokumenty przej­
rzeć można u podpisanego Komornika lub 
w Sądzie

Komornik Rewiru 11. Sądu Grodzkiego 
zamiejskiego we Lwowie, św. Anny 3. 
Lwów dnia 22 lipca 1933 K. 3785

II. Km. 2085/33 Edykt licytacyjny. Dnia 
25 października 1933 o godz. 12 w poi 
odbędzie się w Sądzie Grodzkim zamiej­
skim we Lwowie ul. Kaźmierzowska 34 
biuro Nr IV — publiczna licytacja realno, 
ści obj. whl. 1515 ks. gr. gm. kat. Zapytów. 
Wartość szacunkowa powyższej realności 
wynosi 4.496 zł. 75 gr Najniższa oferta 
wynosi 2 997 zl. 84 gr. P rz j należności 
oszacowano na 55 a  Pon-żej najniższej 
oferty sprzedaż nie nastąpi. Warunki licy­
tacyjne i inne dokumenty przejrzeć można 
u podpisanego Komornika łub w  Sądzie 

Komornik Rewiru 11. Sadu Grodzkiego 
zamiejskiego we Lwowie, św. Anny 3. 
Lwów, dnia 12 września 1933. K 3786

II. Km 1979/33. Edykt licytacyjny. Dnia 
25 października 1933 o godiz. 11 przed pot. 
odbędzie sio w Sądzie Grodzkim zamiej­
skim we Lwowie ul. . Kaźmierzowska M 
biuro Nr. IV — publiczna licytacja 1/2 czę­
ści realności obj. whl. 1643 ks. gr gm. kat. 
Zniesienie. W artość szacunkowa wynosi
1.360 z f  50 gr. Najniższa oferta wyno;si 
907 zł. Przynależności żadnych nie ma. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie na. 
stąpi Warunki licytacyjne 1 inne dokumen- 
ty przejrzeć można u podpisanego Komor­
nika lub w Sądzie.

Komornik Rewiru II. Sądu Grodzkiego 
•zamiejskiego we Lwowie, św. Anny 3. 
Lwów, dnia 12 września 1933. K 3787

AMORTYZACJE.
Lcz. Nr. II. 308/31/1. Na wniosek Chaji 

Bergman w Nadworne; zarządza się Do­
stępowanie celem umorzenia niz-ej ozna­
czonych weksli, które miały zaginąć i wzy 
wa się posiadacza tych weksli, aby go do 
dni 60-oi'U przedłożyli temu Sądowi. W ra ­
zie przeciwnym po upływie tego terminu 
uznałby Sąa weksel ■za umorzony j bez 
znaczenia. 1) weksel opiewający na k>vo*e 
200 zl.. płatny dnia 3 lutego 1931 r. w Btt- 
kowie, akceptowany przez Jakóba Kwart- 
lera w Bitkowie. a żyrowany przez Chaję 
Bergman w Nadwórnej. 2) weksel opiewa­
jący na kwotę 200 zl.. płatny dnia 15 lute­
go 1931 r w Bitkowie, akceptowany przez 
Jakóba Kwai dera w Bitkowie. a  żyrowa­
ny przez Ghaję Bergman w  Nadwórnej. 
3) weksel opiewający na kwotę 200 zł. 
płatny dnia 26 kwietnia 1931 r w Bitko­

wie, akceptowany przez Rudolfa Pohla w 
Bitkowie. a żyrowany przez Jakóba 
Kwartlera w Bitkowie i Chaję Bergman 
w Nadwórnej. 4; weksel opiewający na 
kwotę ruu zr.. plamy a ma 20 marca 1931 r. 
w Nadwornej, akceptowany przez Isidora 
Schemera w  Naawornej. a żyrowany przez 
Chaię Bergman w  Nadwórnej, 5) weksel 
opiewający na kworę rOu zł., płatny dnia 
3 kwietnia 1931 r. w Nadwórnej. akcepro 
wany przez Isidora Scheinera w  Nadwór­
nej a  żyrowamy przez Chaję Bergman w 
Nadwórnej.

Sąd Grodzki Oddział II. 
NaJwórna. dnia 21 stycznia 1931. 3782

T. 45,'33 Fcyderyoe Arnold we Lwowie 
zaginęła książeczka wkładkowa Galicyj­
skiej Kasy Oszczędności Nr 238105 na 
doi. am. 92*36 na imię. „Fryderyka Arnold**. 
W zywa się posiadacza, interesowanych do 
zgłoszenia praw  do sześciu miesięcy Po 
tym czasokresie Sąd książeczkę umorzy.

Sąd Okręgowy 
Lwów, 30 czerwca 1933. 3790

U P A D Ł O Ś C I .
Sa. 1/32/120. Sąd Apelacyjny we Lwo­

wie decyzją z dnia 15 lipca 1933 I. Cz. 
778/33 w sprawie postępowania układowe­
go Wilheima Tennembauma, właściciela 
restauracji we Lwowie, zatwierdził posta­
nowienie Sądu Okręgowego we Lwowie, 
którem odmówiono zatwierdzenia ugody.

Sąd Okręgowy 
Lwów. 6 września 1933. 3789

F I R M Y ,
Firm, 1300/32. A, VII. U . Zmiany doty­

czące Spółki komandytowej. Data wpisu: 
7 stycznia 1933. Brzmienie i siedziba T 
Turski i Ska Spółka Komandytowa we 
Lwowie. Zmiany: Wpisuje sie. że spólnicy 
Komandytyści Zofja z Myszkowskich Tur­
ska. Bronisław Janowski. Ludwik Myszko­
wski i Jerzy  Myszkowski każde swój 
udiiał po lO.OTO zł w całości do spółki 
wpłacili. 3763

Sąd Okręgowy. Wydział II 
Lwów. dnia 20 grudnia 1932.

Firm 1476/32. A. VII 125 Wpis firmy 
pojedynczej. Data wpisii: 21 grudnia 1932. 
Brzmienie i siedziba: Samson Schneider, 
przemysł drzewny w Lubaczowie. Przed­
miot: przemysł drzewny Posiadacz: Sam­
son Schneider. Podpis firmy: pod brzmie­
niem firmy umieści swój podpis posiadacz 
firmy. 3764

Sąd Oinęgowy. W ydział II 
Lwów. dnia 20 grudnia 1932,

Finm. 1557/32. O VII. 137 Wpis firmy 
Spółki jawnej. Data wpisu: 31 grudnia
1932 Brzmienie firmy: „A, Wieliezker. L 
J. Sturm, A. Leimsieder skup i eksport iaj 
Sokal. Siedziba: Sokal. Przedm iot: zakup 
i eksport jaj. Jawnymi spólnikami są: 1)
Abraham Wieliezker, 2) Aron Leimsieder, 
3) Lewi Sturm, wszyscy zamieszkali w 
Sokalu. Podpis firm y: następuje w ten 
spnsób. że pod brzmieniem firmy umiesz­
czą swe podpisy: Abraham Wieliezker i 
Lewi Sturm łącznie. Spółka rozpoczyna 
swój byt z dniem 1 stycznia 1933. Czas 
trwania spółki: oznaczono na 5 lat. 3765 

Sąd Okręgowy. W ydział II 
Lwów. dnia 31 grudnia ly32

Firm. 1060/32. A. II. 122 W ykreślenie lir 
iny pojedynczej. Z rejestru wykreślono 
dnia 7 lutego 1933 z powodu zwinięcia 
przedsiębiorstwa Brzmienie: Izrael Z. Mić 
ses Siedziba: Lwów ul. Szpitalna 1. 3766

Sąd Okręgowy, Wydział II 
Lwów. dnia 10 września 1932

Firm 1015/32. A. II. 161 Wykreślenie 
firmy kupca pojedynczego. Z rejestru 
wykreślono dnia 10 lutego 1933 z powodu 
zwinięcia przedsiębiorstwa. Brzmienie fir­
my: Bernard K1“PP biuro pierwszorzęd­
nych kopalń węgla kamiennego i wyrobów 
koksu. Siedziba: Lwów. ul Zielona 1. 34. 

Sąd Okręgowy. W ydział II 
Lwów, dnia 31 grudnia 1932. 3767

i
Firm 1400/32 Rg. A. IV. 236. W ykreśle­

nie firmy pojedyńczej kupca z rejestru han 
dlowago. Do rejestru wpisano dnia 3 lute­
go 1933. Brzmienie firmv: Oddział handle 
w y Sekretariatu katolickiego we Lwowie. 
Siedziba: Lwów. ul. Gródecka 4 Uchwa­
ła: Z powodu zaprzestania przez Lagę 
Archidiecezjalną we Lwowie tego przed­
siębiorstwa na wniosek tejże Ligi Archidie 
cezjalnei katolickiej we Lwowtie z dnia 2 
grudnia 1932 r. dozwala się i zarządza 
wpis wykreślenia z rejestru handlowego 
firmy pojedynczej oddział handlowy Se­
kretariatu katolickiego we Lwowie. 3768 

Sąd Okręgowy Wydział II. handlowy 
Lwów, dnia 3 lutego 1933.

Firm 1416/32. A V. 113 Do rejestru 
wpisano dnia 7 grudnia 1932. Brzmienie: 
Pierwsza Małopolska Ł uszczenia Parowa 
E. M Jedlin i Syn we Lwowie, ul. Jamow • 
ska L. 115. Zm im y: prokurentem ustano- 
w ;ony został p. dr, Nacihiim Wohlman 

Sąd Gkręgowy. W ydział II 
Lwów. dnia 7 grudnia 1932. 3769

F !rm. 782/32 A. I 241, Zmiany dotyczą­
ce firmy Spółki. Data wp:su: 16 września 
1932. Brzmienie: Ludwik Zalewski, cukier­

nia. Siedziba: Lwów. Akademicka 22. 
Zmiany: Wpisuje się otwarcie filji w W ar­
szawie Nowy Świat 1. 57.

Sąd Okręgowy Wydział II.
Lwów. dniia 15 września 1932. 3770

Firm. 22/33. A. V. 251. Zmiany dotyczące 
firmy pojedynczej. Dj rejestru wpisano 
dnia 12 stycznia 1933. Siedznoa firmy: 
Lwów. ul Gróaeoica u ó . Brzmienie firmy: 
Liceum Krzemienieckie, tartak parow y i fa_ 
bryka wyrobów drzewnych we Lwowie. 
Zmiany: w izytator Dr. Marek Piekarski 
i prokurent Romar, Serauc ustąpili. Proku­
rę udzielono kierownikowi tartaicu we 
Lwowie Janowi Polańskiemu Po opis fir­
my nastąpi w ten sposo-b, że pod brzmie­
niem firmy umieszczą swój podpis samo­
istnie w izytator Juliusz Poniatowski, albo 
zarządca Jan Turkiewicz, albo prokurzy- 
sta Jan Polański.

Sąd Okręgowy W ydział II.
Lwów. dnia 12 stycznia 1936. 3771

Firm. 746/32. A. I. 98. Zmiany dotyczące 
liimy kupca pojedynczego. Do rejestru 
wpisano dnia 18 czerwca 1932 Brzmienie 
firmy: Juliusz Weiss. Siedziba frm y:
Lwów, ul. Potockego 50. Zmiany: W ykre­
śla się prokurę kolektywną. Jak też poje­
dynczą udzieloną Helenie Friedmanowej 
i Ludwikowi Weissowi

Sąd Okręgowy W ydział II
Lwów, dnia 18 czerwca 1932 3772

Firm. 32/33. A. I. 250. Zmiany dotyczące 
! Spółki już wpisanej. Data wpisu: 21 stycz- 
5 nia 1933. Brzmienie i siedziba: Firma 
1 Battner i Deckel. tartak parowy w Ole. 
: szycach Zmiany ; a) zmiany firmy na „Rin- 
* gel i Deckel. tartak parowy w Oleszy- 

cach“ ; b) wystąpienie ze spółki p. B e,'a  
Ringla, przemysłowca w Przem yślu; c) 
wstąpienie do tej firmy handlowej p. Dra 
Mojżesza Gortfrieda. przemysłowe* w Prze 
myślu, przy placu Konstytucji 5. jako sPÓl- 
n ik il d) firmę spółki podpisywać hęlą 
trzej spólnicy. a to : albo Leon Deckel. Dr. 
Mojżesz Gottfried i Zalel R.ingel. albo [eż 
Leon Deckel. Dr. Mojżesz Gottfried i M ar­
kus Ringel, w  ten sposób, że umieszczą 
swoje własnoręczne podpisy pod brzmie­
niem firmy wpisanem lub wyciśniętem 
st3mpilją

Sąd Okręgowy Wydział II
Lwów. dnia 21 stycznia 1933, 3773

Firm 2/31. Stow. II. 1230 W sprawie 
Firmy „Spółdzielnia Oszczędności i pożj - 
czek. stow. zar. z nieogr. odpow w Brzeź 
nicy koło Dębicy w ńkwidacji** ustanowio­
nych ts. uchwafą z 18 listopada 1931, Sygn. 
Firm. 2/31, Stow. II 1230. likwidatorów 
Andrzeja Różaka i Jana Kucharskiego od­
wołuje się, wobec czego likwidację winni 
p: zeprowadzić pozostali likwidaiorowie 
w osobach: 1) Jana Mazura. 2) Stanisława 
Kucharskiego i 3) Jana Surmańa ustano­
wieni. których wzywa s,e. aby do arna 1. 
marca 1932 wykazali ts Sądowi, że trzech, 
.krotnie ogłosili w pismach przeznaczonych 
do ogłoszeń Spółdzielni —  o rozwiązaniu 
spółdzielni, postawieniu jej w stan likwi­
dacji z równoczesnem wezwaniem w ierzy­
cieli do zgłaszania swych roszczeń.

Sąd Okręgowy Wydizdai II.
Tarnów, dnia 28 stycznia 193? 3774

Firm. 1.2.61/33 C. 96. Dnia 4 sierpnia 1933 
wpisano w  rejestrze handlowym dla spó­
łek z ogr odtp.: 1) Siedziba firmy: U strzy­
ki dolre. 2) Brzmienie firmy: „Tarcica**, 
przemysł drzewny i tartaczny, spółka 
z ogr. odpow. w Ustrzykach dolnych. 
3) Przedmiot przedsiębiorstwa: obróbka
drzewa na własnych i dzierżawionych ta r­
takach na rachunek własny i osób trzecich, 
sprzedaż przerobionych we własnym za- 
zarządzie materiałów tartacznych i prow a­
dzenie wszelkiego rodzaju przedsiębiorstw, 
dotyczących przemysłu drzewnego. 4) 
Umowa Spółki z dr.i# 20 lutego 1933 L. reo. 
4367 5) Wysokość kapitału zakładowego: 
20.0(X) zł. 6) Na kapitał wpłacono s otów- 
ką: 20.000 zł Zawiadowcy: Adam Osiński, 
przemysłowiec w Ustrzykach dolnych 8) 
Uprawnieni do zastępstw a: zawiadowca 
Adam Osiński. 9) Podpisu firmy, brzmienia 
firmy podpisywać będzie zawiadowca 
imieniem i nazwiskiem. 10) Ogłoszenia .na­
stępują przez umieszczenie w „Gs zecie 
Lwowskiej**.

Sąd Okręgowy. W ydział 1.
Sanok, dnia 12 czerwca 1933. 3780

UZNANIE ZA ZMARŁEGO.
Lcz. 1. T. 35/32. Wdrożenie postępowa­

nia celem uznania. Jakóba Stańczyka, za 
:—larłreo. Jakób Stańczyk, urodzony 24, 
lipca 1875. w  Szynwałdzie, powiat tarnow. 
ski. syn Bartłomieja i Jiilja.nny z Chrupków 
wyemigrował w  r 1902 do Ameryki i tani 
w  r. 1920 bez wieści zaginą!. W zywa sie 
każdego o udzielenie tut. sądowi lub jego 
kuratorowi Drowi Goldbergowi, adwoka 
towi w Tarnowie wiadomości o zaginio. 
nym, zaś poszukiwanego Jakóba S tań. 
czyka wzywa się, aby tut. Sąd uwiado­
mił o swem życiu od dnia og}0S,zenia  tego 
edyktu do 1 roku.

Sąd Okręgowy Wydział I
Tarnów, dnia 8 'ipoa 1933 3699

Lcz. I. T, 46/33/3. Wdrożenie postępo­
wania celem uznania za zmarłego Romana 
Bodzio cha. Roman Bodzioch, urodzony 3 
lipca 18P6. w Woli Rzędzińskiej, pow T ar­
nów. syn Józefa i Marii, jako żołnierz

| b. pustr. oraz uczestnik wojny światowej, 
i na froncie rumuńskim w  r. 1916 bez wieści 
: zaginął. W zywa się każdego o udzielenie 
| tut. Sądowi lub jego kuratorowi Drowi 
1 Fischowi. adwokatowi w Tarnowie, wia- 
“Jidomości o zaginionym, z iś  poszukiwanego 
i Romana Bodziocha wzywa się, aby tut. 

Sad zawiadomił o swem życiu od dnia 
ogłoszenia tego edyktu do 6 miesięcy.

Sąd Okręgowy W ydział 1.
Ta, nów. dnia 25 lipca 1933. 3700

T. 554/30. W asyl Czicih urodzony 1890 
w  W archracie zaginął jako żołnierz austr. 
Cetem uznainiii go za zmarłego wzywa sie, 
aby do pół roku od dnia ogłoszenia udzie­
lono wiadomości o mim Sądowi.

Sąd Okręgowy
Lwów, 25 października 1932 3791

T. 2132 Mar ja Dublańska urodzojra 1894 
w  Zasławiu wyemigrowała do Prus. gdzje 
słuch o niej zaginął Celem uznania za 
zmarłą wzywa się. aby do roku od dnia 
ogłoszenia udzielono wiadomości o r 't i  
Sądowi.

Sąd Okręgowy
Lwów. dnia 17 lutego 1932. 3792

T. 100/32. Anastazja Ohoriłko urodzona 
I8G3, Anna Ohoiilko urodzona 1902. obie 
w Kamionce Wołoskiej, wyjechały 1915 r. 
do Rosii, gdzie miały umrzeć. Celem uzna­
nia ich za zmarłych wzywa się. aby do 
roku od dnia ogłoszenia udzielono wiado­
mości o nich Sądowi

Sąd Okręgowy.
Lwów. 10 czerwca 1933. 3793

T. 3/33 Tomasz Łuczyszyn urodzony 
1876 w  Zimnej Wódce zaginął jako żoł­
nierz austr. Celem uznania gu z? zmarłego 
wzywa się. aby do pół roku od dnia ogło­
szenia udzielono wiadomości o nim Sądo­
wi.

Sąd Okręgowy
Lwów. 23 maja 1933. 3794

T 68/33. llko Kułyk urodzony 1888 r 
w Zapytowie zaginął jako żołnierz austr. 
Celem uznania gu za zmarłego i rozwiąza­
nia małżeństwa wzywa się. aby do 3 mie­
sięcy od dnia ogłoszenia udzielono wiado­
mości o nim Sądowi.

Sąd Okręgowy.
Lwów. 23 czerwca 1933 3795

OGŁOSZENIA PRYWATNE.

„KOLEJ LOKALNA ŁUPKÓW-CISN.a
S. A.“.

II. Ogłoszenie.
XIX. Zwyczajne Walne Zromadzenie 
akcjonariuszy Spółki akcyjnej „Kolej Lo­
kalna Łupków .  Cisna“. odbędzie się dniu 
3. października 1933, o godzinie 10-te.i 
przedpołudniem w loka'u Biura Małopol­
skich Koleji Lokalnych we Lwowie, ul. Ja­
giellońska Nr 1. II. p. (gmach Galie Kasy 
Oszęz.) i  następującym porządkiem 

dziennym:
1) Rozpatrzenie sprawozdania Zarządu 

z czynności oraz Rady Nadzorczej o za­
mknięciu rachunków za okres od l KWetnia 
do 31 grudnia 1932 i uchwała co do udzie­
lenia absoluto-jum Zarządowi i Radzie 
Nadzorczej.

Warunku prawa dc głosu ma Walneffl 
Zgromadzeniu określa § 22. statutu Spółki-

Lwów. dnia 8 września 1933. 3744
Zarząd.

z a k ł a d  u b e z p ie c z e n ia  o d  w y ­
p a d k ó w  — WE LWOWIE

wydzierżawi realność własną, położoną 
w Brzuchowicach pod Lwowem, przy dro­
dze dn Wólki Hamulecklej (ul. Ochronek), 
obe.mującą grunta orne. łąki i parcele la- 
sowe o obszarze łącznym około 14 mor­
gów (jedna ogrodzona całość), willę mu­
rowaną o 22 wolnych ubikacjach mieszkal­
nych, oraz willę drewnianą parterową ° 
8 ubikacjach mieszkalnych i budynki go­
spodarcze.

Ofer#y na dzierżawę powyższej realności 
składać należy w  zapieczętowanych koper­
tach z napisem .O ferta na dzierżawę re­
alności w Brzucnowicacłl w biurze Za­
kładu ubezpieczenia od wypadków 
Lwowie, ul. Brajerowska 16 (Sekreta-iath 
wraz z wadium ofertowem w  w y s o k o ś c i  
20o zł w gotówce.

Termin do składania ofert opływa dnia 
23 września 1933 o godzinie 12 w poludide

Bliższych informacyj co do położeniu- 
warunków dzierżawy realności u dziełu 
Sekretariat Zakładu ubezpieczenia od wy­
padków, ul Brajerowska 16 I p., codzie^1 - 
nie w godzinach od 12 do 14. Zakład ubez­
pieczę nia od wypadków zastrzega sob*e 
dowolny wybór oferty względnie nie PrZŁ  
jęcie żadnej. 2>7°ó

Delegat Rządu Dyrektor Naczelny
T. Sośniak mp. A. Korski mP- 1

ZAGUBIONE DOKUMENTY. ^

UNIEWAŻNIAM zagubioną komtrn.marke P* 
dokum entj, wydaną przez Dziękuj' ’ 
Wydma)u Humanistycznego U. J K--ag 
nazwisko Stanisław Hubert.
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